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Kraków 3 lutego.
W ciągu upłynionego tygodnia nie zaszedł 

żaden taki wypadek, coby zapowiadał zmia­
nę ogólnego położenia politycznego Europy. 
To co przebąkują o podniesieniu na nowo 
projektu konferencyi w sprawie rzymskiej, 
niema żadnego bezpośredniego związku z o- 
gólnem położeniem, lecz tylko posłużyćby 
mogło do moralnego pod pewnym wzglę 
dem związania Prus względem Stolicy Apo 
Btolskiej, a tem samem przeszkodzić może- 
bnemu kiedyś ponowieniu się związków 
między Prusami a Włochami. Związek taki 
miałby jednak znaczenie tylko w przy 
mierzą zaczepnem przeciw Francyi lub Au 
stryi albo przeciw obu tym państwom ra 
zem. Prusy znalazły jednak sposobność roz 
patrzenia się bliżej ostatniemi czasy w po 
łożeniu Włoch i nabyły odtąd przekonania 
iż królestwo włoskie może im w przymie­
rzu mało przynieść pożytku, a wiele szkody, 
albowiem zbywa Włochom na organizacyi 
militarnej, na flocie i na pieniądzach, trzech 
niezbędnych środkach do przymierza za 
czepnego. Zbliżenie się Prus do Francyi 
które dziś stało się dopiero teoryą dyplo­
matyczną, lecz nie jest jeszcze politycznym 
pewnikiem, ma o tyle trwałość, o ile z po 
wolności Francyi Prusy korzystać mogą, 
Odwetu Francya nadaremnie by od Prus o 
czekiwała, a to z przyczyn bardzo natural 
nych.

Prusy zmierzać będą i muszą do uzupeł 
nienia jedności Niemiec: jest to koniecznem 
i nieuniknionem następstwem pochodu na raz 
obranej drodze. Środkami ku temu są albo 
powolność Francyi i Austryi, albo zwalczę 
nie przeszkód przez oba te państwa sta 
wianych. W pierwszem z tych dwóch poło 
żeń znajdują się Prusy w tej chwili o tyle 
iż posuwają się ku swemu celowi zwolna, 
drogą kompromisu z krajami południowych 
Niemiec, za milczącem przyzwoleniem Au­
stryi i Francyi. Reorganizacya militarna 
Badenu, Wirtembergii 1 Bawaryi, rozpostar­
cie unii cłowej na Meklenburgię, którą 
Francya zwolniła z traktatu handlowego 
uznanie przez wszystkie dwory Europy po 
słów pruskich jako posłów Związku Niemiec 
północnych, a nawzajem uwierzytelnienie 
posłów zagranicznych przy pruskim Związku 
niemieckim, słowem objęcie przez Prusy re- 
prezentacyi dyplomatycznej całego Związku 
a przewodnictwa militarnego i zarządu inte­
resów handlowych nad całemi Niemcami, od­
bywa się bez przeszkody ze strony Austryi 
i Francyi. Niebawem zbierze się w Berlinie 
parlament cło wy, w którym nietylko Zwią­
zek północny ale i Niemcy południowe re­
prezentowane będą. Parlament ten nie o 
mieszka podciągnąć krajów południowych 
pod prawodawczą jedność, nietylko handlo­
wą , lecz ora* polityczną, bo interesa eko­
nomiczne tak dziś wnikają we wszystkie 
stosunki życia publicznego, źe nie może 
być jedności cłowej i handlowej bez jedno­
ści kodeksów cywilnych i karnych, bez je­
dności reprezentacyi nietylko konsularnej 
ale i dyplomatycznej.

Tak więc pod firmą zbliżenia się Prus do 
Francyi i Austryi odbywa się zjednoczenie 
Niemiec. Czy mogłoby się ono odbyć do- 
raźniej na innej drodze, np. prostego zaboru, 
albo wbrew woli Austryi i Francyi? By­
najmniej. Jeżeli Prusy nie zdołały jeszcze 
dotąd przyswoić sobie i asymilować Hano 
weru, Hesyi elektoralnej i Nassau, to zabór 
krajów zameńskich byłby dla nich, źe tak 
powiemy, zbyt niestrawnym. Wszystkiego na 
raz pochłonąć niemożna. Niemcy zameńskie 
mają wiele odrębności, więcej rozwoju i kul­
tury od Prus, aby je po prostu wcielić mo­
żna. Zresztą, oparte o Francyę i Austryę, 
mogłyby stawiać długi i uporczywy opór, 
a w końcu choćby nawet uległy, stałyby się 
nabytkiem nie dobrej woli, lecz przemocy. 
Roli zaś zdobywcy nie chcą Prusy w Niem­
czech odgrywać, ani też nie chcą zniknąć 
w Niemczech, lecz uczynić Niemcy pru- 
skiemi.

Tak więc przyjaźń Francyi i Austryi, 
przedstawia dla Prus takie korzyści, iż dzi­
wić by się tylko trzeba, gdyby Prusy szu­
kały zatargów z Francyą jedynie dla od­
dania przysługi Rosyi i ułatwienia jej robót 
na Wschodzie. Cóż zaś dają w zamian Pru­
sy Francyi i Austryi za tę ich powolność? 
Nic, prócz że usunęły się od Włoch, któ­
rych pomoc wartała jedynie w razie wojny 
słabą dywersyę, a w pokoju niezadowolenie 
katolików w Niemczech, oraz konieczność 
niemiłą dla rządu pruskiego, paktowania 
z rewolucją. Zbrojeniu się Francyi i tak

nie mogłyby Prusy przeszkodzić; intrygo­
wać w Austryi przeciw nowej organizacyi 
politycznej nie potrzebują wcale, a jednak 
nie zmieniły dotąd posła swego w Wiedniu, 
mimo, źe tenże skompromitował się. Ale też 
bar. Werther trzyma w swem ręku pewne 
sprężyny, których gubić rząd pruski nieclice. 
bo mogłyby one kiedyś na coś się przydać, 
Im dalej też gabinet wiedeński idzie w swoich 
koncesyach dla Węgier, im głębszy tworzy 
się rozdział między dwiema częściami monar­
chii austryackiej, dziś złączonemi tylko unif, 
osobową, tem szczuplejsze Austrya posiada 
w obec Prus środki, jako mocarstwo euro 
pejskie.

Tyle więc zyskały już dotąd Prusy na 
dobrych stosunkach z Francyą i Austryą. 
Czy zaś aby to zyskać, dały się odciągnąć 
od Rosyi ? Wcale nie, a to dla tej proste 
przyczyny, źe Francya i Austrya nie miały 
czem wymódz na nich tego zrzeczenia się, 
ani przymusem, ani ofiarami. Groźby byłyby 
nie w porę, bo ani Austrya ani Francya 
nie były przygotowane do wojny, ani nawe ; 
do niej sposobne; ofiarami nie wymogły, bo 
tego co pozwoliły zyskać Prusom, nie mogły 
im odmówić bez narażenia się na wojnę. A 
zatem stosunek Prus do Rosyi pozostał ten 
sam. Zachowują go sobie zresztą Prusy na 
przyszłość. Niechby bowiem zaszły nieprze­
widziane jakie wypadki czy we Francyi czy 
na Wschodzie, a wtedy przyszłoby Prusom za­
jąć stanowisko wybitne, to związek ich z 
Rosyą otwiera im pole do dalszego działa­
nia; przymierze zaś z Francyą i Austryą 
zmusiłoby je do obrony interesów obu tych 
mocarstw bez żadnej dla siebie korzyści.

Nie wchodzimy w to, jak daleko mog£, 
się rozciągać projekta a choćby tylko ma­
rzenia polityki pruskiej, lecz biorąc najbliż­
szą tylko przyszłość na wzgląd, nie dostrze 
gamy, jak to wykazaliśmy powyżej, aby 
Prusy potrzebowały iść dalej w swoich sto­
sunkach z Austryą i Francyą, jak do pro­
stej zażyłości, nie wiążącej w niczem nikogo, 
bez zrywania atoli z Rosyą. Zażyłość ta nie 
pozostanie jednak prawdopodobnie bez wpły­
wu na ogólne położenie europejskie, bo Ro- 
sya w takim tylko przypadku mogłaby się 
odważyć na stanowczy krok na Wschodzie, 
gdyby miała Prusy po sobie, i to z zupeł­
nym ich udziałem. Gdy zaś dla przyjaźni rosyj­
skiej Prusy nie zechcą poświęcać korzyści 
osiągniętych i osiągnąć się mających w Niem­
czech samą już powolnością Francyi i Austryi, 
ani też, aby przyspieszyć zjednoczenie Nie­
miec nie mają potrzeby prowadzić wojny 
z Austryą i Francyą, przeto rola pośrednia, 
aką Prusy dziś przyjęły, jest hamulcem 

dla Rosyi na Wschodzie. Pod tym więc 
względem, Prusy niejako odpłacają się Fran­
cyi i Austryi za ich powolność i pobłażanie 
flanom pruskim w Niemczech.

KORESPONDENCTA CZASU.
Wiedeń 1 lutego.

t ł  Dzisiejsze posiedzenie delegacyi węgierskiej 
było również zajmającem; galerye były przepeł­
nione, i prawie wszyscy ministrowie i delegaci 
zgromadzeni. Wśród uroczystej ciszy powstał 
G h y c z y  i złożył oświadczenie w imieniu stron­
nictwa swego ( li tu  członków) na wczorajszą od­
powiedź rządu. Rzekł on, że go zadowoliły wszy­
stkie trzy punkta odpowiedzi ministrów; nawet 
co do wspólnego ministra wojny, Ghyczy nie pro­
testuje przeciw obecnemu stanowi rzeczy; oczeku­
jąc zmiany stosunków przy obradach nad nowym 
systemem obrony. Głośny okrzyk Eljen! zewsząd 
towarzyszył umiarkowanej lewicy.

O historyi obu interpelacyj Kerkapolyego i Ghy- 
czego kilka słów nadmienić muszę. Deakiści do­
wiedziawszy się, te lewica występuje z interpe- 
lacyą, natychmiast mieli także jednę pod ręką, 
ponieważ we Węgrzech nie chcą utracić uroku 
stronnictwa wierno-konstytucyjnego. Kerkapolyi 
wniósł więc interpelacyą i zgodził się naturalnie 
na odpowiedź rządu.

Sekcya przedlitawskiej komisyi budżetowej (dla 
spraw zagranicznych) ukończyła swe czynności 
obcięła tylko z budżetu 60,000 złr. Fundusz na 
tajne wydatki ( \  miliona) przyjęto bez zmiany.

Paryż 30 stycznia.

b, O ile rozprawy nad reorganizacyą armii by­
ły w Ciele prawodawczem rozwlekłe, o tyle w se­
nacie krótkie i przychylne projektowi. Baron Bre- 
nier, były konsul w Warszawie, wystawił ze­
wnętrzny stan Francyi w czarnych kolorach: Pru­
sy tworzące jeden obóz, mające zapasy w skar- 
)ie na tajne cele, pochopne do podstępnego dzia­
łania, mogą lada dzień zagrozić Francyi, a na­
paść może być tem niebezpieczniejszą, że Bel­
gia nie zburzyła pięciu fortec nadgranicznych, po­
mimo, że zobowiązała się do tego r. 1831. Bacząc 
na grożące niebezpieczeństwa, bar. Brenier uznał

reorganizacyą za niedostateczną. Jen. de la Rue, Mgr Sanguigni zaś internuncysz w Brazylii, ma 
były dyrektor żandarmeryi, niechwalił bardzo być na pewno do Lizbony przeznaczonym. Nie 
ustawy, ale oświadczył, że może być dostateczną, wiadomo dotąd kto w takim razie objąłby nun- 
jeżeli Ciało prawodawcze nie będzie skąpić fun- cyaturę madrycką. Źyczonoby sobie podobno po 
duszów na wojsko. W toku mowy dotknął on sta- słać tam mgra Giannellego sekretarza kongrega- 
nu wewnętrznego Francyi, mniemał, że rozwój cyi Soboru; ale prałat ten dotychczas piastuje u- 
przemysłowy osłabił kraj, bo oddalił ludność od rząd nuneyusza przy neapolitańskim dworze, a 
wojskowości i wzbudził w niej żądze bogactwa i Franciszek ligi, ilekroć Papież chce obszerniejsze 
pokoju; że we Francyi wyższy przemysł nie po- pole otworzyć dyplomatycznym zdolnościom X. 
syła synów do wojska. Dodał, że do osłabienia Giannellego, nalega usilnie, aby nie cofano z jego 
kraju przyczyniają się także antydynastyczne dworu dostojnika, który mu niegdyś znaczne od- 
stronnictwa. P. Roulan^, prezes banku a były dał usługi i umiał sobie zjednać jego przyjaźń, 
minister, wystawił stan Francyi w podobnych ko- Ten jest tedy związany swoją nuneyaturą in par- 
lorach co bar. Brenier i uznał ustawę o reorgani- ftóus, którćj Stolica Święta znosić nie chce przez 
zacyi armii za minimum obowiązków. Oświadczył, wzgląd dla wygnanego monarchy i przez uszano- 
że przemysł i handel czują złe położenie kraju i wauie dla praw jego. Zkądinąd w pałacu Farne- 
i dla tego składają w banku gotówkę. Na- se wielki obecnie ruch panuje. Całe ministeryum 
pomknął jednak, że z Berlina przychodzą lepsze lin  partibus Franciszka ligo, które się podało by- 
wiadomości i wynurzył życzenia, aby się spraw- ło do dymisyi, po odstąpieniu Wenecyi, objęło na 
dziły. Wiceadmirał Bouet Villaumez wyraził się powrót teki swoje. Powiadają, że król utrzymuje 
jak wojskowy. Oburzył się, że w Ciele prawo- ciągłe stosunki z Neapolem i z. Sycylią, i odbie- 
dawczem nazwano wojnę krymską „nieszczęśliwą." ra adresa od swoich dawnych poddanych, że no- 
Oburzenie to daje się zrozumieć, mówca bowiem wa wyprawa do południowych Włoch ma się go- 
odbył tę rzeczoną wojnę, ale co ona przyniosła? tować na wiosnę, że wielki skład broni przygo- 
Czy ubezpieczyła Francyę? P. Michał Chevalier, towano w Vicovaro koło Tivoli, a jeżeli wybnchnie 
ekonomista ze szkoły Cobdena, powstał przeciw tylko wojna, w którćj Włochy udział wezmą, nj- 
wszelkiej wojnie, zapewnił, że Francyi nikt nić rzemy na nowo niezliczone bandy przechodzące 
zagraża, radził zatrudnić się przemysłem i han- granice napadające miasta i wioski, sprzyjające 
dlem itd. Ekonomiści ze szkoły angielskiej zamie- jedności Włoch, a nawet tą razą, jak powiadają, 
niają się stanowczo na ideologów. Stosują oni to książęta neapolitańscy, którzy się przeciwko wła- 
co się dzieje w Anglii do Francyi, nie pomnąc na snym rodakom bili pod Custozzą, staną na czele 
różnicę położenia. Marszałek Niel odparł z ironią tych hufców. W dzień urodzin Franciszka ligo 
tę mowę i wystąpił znowu w obronie ustawy, była w pałacu Farnese wielka recepcya, na któ- 
Uznał on ją  za lepszą niż ustawę z r. 1832 i wy- rćj spostrzegano ambasadorów francuskiego i hi- 
stawił w patryotycznych kolorach przyszłość gwar- szpańskiego. Postępowanie Francyi we Włoszech 
dyi ruchoińej, do której w potrzebie wejdą wszy- jest niezmiernie dwuznaczne. Kardynał Antonelli 
scy i która przypomni dawne pospolite ruszenie, nie tai się wcale z przekonaniem, zapewne na ja- 
Seoat przyjął z jednomyślnością ustawę o reor- kichś niewiadomych nam pewnikach opartem, iż 
ganizacyi armii, mniej jednym głosem Chevaliera. wojna jest nieunikniona między Włochami a Fran 

W Ciele prawodawczem po dwudniowych roz- cyą. W razie tćj wojny Francuzi jego zdaniem 
prawach nad cmentarzem Montmartre, wzięto się samiby walczyli przeciwko Włochom, a wojsku 
do projektu ustawy o prasie. Projekt ten znosi papieskiemu powierzoneby tylko było czuwanie 
dawny system administracyjny: pozwolenia na za nad wewuętrzuem porządkiem. Sekretarz stanu w 
łożenie dziennika, ostrzeżenia, zawieszenia, i za- prywatnych swoich rozmowach miał się wyrazić, 
kazy wydawania; zaprowadza system legalny, ale iż fortyfikacye Rzymu nie są wcale przeznaczone 
poddaje dzienniki nie pod sąd przysięgłych jak za przeciwko garibaldzistom i strronnictwu czynu, ale 
L. Filipa, lecz pod sąd policyi poprawczej; znosi nad- przeciwko regularnemu wojsku włoskiemu. Nadzwy­
to więzienia a naznacza kary pieniężne, wysokie w czajna czynność daje się spostrzegać w tych for- 
miarę wysokości kaucyi. P. Pelletan wystąpił prze tyfikacyach. Jenerał Proudhon i rząd francuski 
ciw projektowi. Przypomniał, że projekt ten wylągł kieruje robotami bez żadnego udziału władz pa- 
się w skutek rady hr. Walewskiego, lecz żep.Rouher, pieskich. Jenerał de Failly ciągle przybywa z Ci- 
który był za systemem administracyjnym, przero- vitavecchia dla oglądania szańców i warowni, któ- 
bił go i ograniczył. Baron Lafon de St. Maur bro- re wznoszą na Aweutyńskim pagórku, ale na więk- 
uił projektu, mianowicie poddania dzienników pod szą jeszcze skalę po tamtćj stronie Tybru, na pra- 
sąd policyi poprawczej, przypominając, że za L. wym jego brzegu. Robotnicy mają dyspensę od 
Filipa przysięgli uniewinniali dziennikarzy. Przeciw kardynała wikarego, ażeby pracować w niedzielę 
projektowi wystąpili potem pp. Juliusz Simon i i dni świąteczne. Francuska fregata „l’Orćnoque“ 
Latour Domoulin. Rozprawy przeciągną się długo, przywiozła przed dwoma tygodniami ogromną ilość 

Giełda podnosi się trochę w nadziei, że spraw- zapasów dla artyleryi, działa wielkiego i mniej 
dzą się wiadomości pokojowe, o których na- szego wagomiaru, oblężnicze moździerze i grana 
pomknął p. Rouland. Jak dotąd wiadomości to o- tniki. Dwa dni temu zaś statkiem „la Moselle1 
graniczają się do strony materyalnej, to jest za przybył nowy transport większych jeszcze możdzie 
zniżenie ceł od wina i wyrobów bawełnianych, rzy, kul, bomb wszelkićj amunicyi. Wszystko to 
na które zgadza się Zollverein. Francya zrzeka to jest przeznaczone do nowych twierdz, które 
się traktatu handlowego z Meklenburgiem, który w koło miasta budują. Jenerał de Failly roboty 
paraliżował rozwój Zollvereinu. Francya chciała zwiedza razem z kardynałem Antonellim. Wojsko 
sobie ująć tem Prusy. P. Benedetti pozostanie w francuskie zajęło Viterbo. Kardynał radził jenera- 
Berlinie. Partya tak zwana Cesarzowej chciała go łowi, aby część onego przeprowadził do stolicy, 
odwołać, ale przemógł wpływ pp. Rouhera i La- Jenerał odrzekł, iż było to niepodobieństwem; że 
valetta. Ten ostatni stara się o przeciągnięcie Prus zresztą w pogłoskach o chorobie grasującćj w obo- 
na stronę Francji w interesie utrzymania pokoju, zie pod Civitavecchia było wiele przesady; że 
Tymczasem dzienniki niemieckie są wstrzymywane istnieje ona wprawdzie, lubo w mniejszych rozmia 
la poczcie. Toż samo się dzieje nieraz z dzienni- rach; że w Tnlonie znajduje się dwudziesto tŷ  
kami polskiemi. sięczny korpus jedynie do wyprawy rzymskićj

Marszałek Niel zniósł z kolei kompanie grena- przeznaczony, 
dyerów i woltyżerów w piechocie. Wzmocni to Cesarz Napoleon przysłał wielką wstęgę legii 
sompanie środkowe w batalionach. Patrie zape- honorowćj mgrowi Ferraremu ministrowi finansów. 
vnia, że b raneya zakupiła w Węgrzech tylko 3150 który, jak słychać, odmawia stanowczo ofiarowa 
Ł0EL’ . “ego sobie przez Papieża kardynalskiego kapelu-

W Faryżu mówią o pokojowych chęciach Rosyi, sza, oraz jenerałowi Kanzlerowi ministrowi broni, 
nie pomnąc, że Rosya jest zawsze pokojową przed lane komandorskie, oficerskie i kawalerskie krzy 
wiosną a staje się wojenną w końcu lipca, kiedy że tegoż orderu rozdane zostały naczelnikom pa 
już wojna bywa niepodobną. Ajent bułgarski, któ- pieskiego wojska, którzy się odznaczyli pod Men 
ry bawi tu od lat pięciu i używa protekcyi Ro- taną. Królowa hiszpańska naśladując Cesarza Fran- 
syi, wydał broszurę, w której dowodzi, że Bosfor, cuzów ma także przysłać dowódzcom papieskim 
)ardanelle są słowiańskie. Nie labi on Polaków, I różne ordery, a książę modeński przysłał już im 

i jak Rosyanin, utrzymuje, że Polacy nie mają czternaście znaczniejszych krzyżów. Król neapoli 
zmysłu politycznego. Dzienniki tutejsze zajmują tański zaś ze, swojćj strony gotuje dla nich watę 
się artykułem Inwalida, w którym było powie- gi i krzyże. Żadne więc może wojsko tylu wkrót- 
dziano, że po r. 1859 Francya przychylała się do ce orderami jaśnić nie będzie jak papieskie. Pał- 
oderwania Galicyi od Austryi. Epoka ta jest nam kownik de Cbarette dowódzca żuawów nie chcia 
dobrze znaną i szczegółów jej Inwalid nie śmiał przyjąć legii honorowćj od rządu francuskiego, 
wyjawić. Pod tym względem lepiej znamy rzeczy Jestto legitymista, potomek słynnego wandejskiego 
niż inni, mianowicie nieszczęśliwe okoliczności ro- wodza. Minister spraw wewnętrznych mgr de Wit- 
ku 1861. Cokolwiek bądź, napomknę o objaśnię- ten jest niebezpiecznie chory i przyjął wczoraj o- 
uiu dauem przez Situation. Według tego organu statnie sakramenta. Brat kardynała d'Andrea na- 
sapoleon III był za odbudowaniem dawnej Polski pisał list do Ojca Świętego ciesząc się z odwoła- 
iod W. K8. Konstantym, lecz oparli się temu sta- nia uczynionego przez brata. Na prośbę p. Odona 

rowiercy rosyjscy. Mówią, że p. Szuwałow ma za- Russella kardynał Antonelli rozwiązał legion szko 
stąpić w Paryżu bar. Bndberga. cki, który się tutaj tworzyć począł. Poznano bo-

Parlament florencki postępuje baczuie i zajmuje wiem, iż zaciągający się do niego ochotnicy wy- 
się sprawami wewnętrznemi, nie myśląc już o Rzy- łącznie się z Fenistów składali i że chcieli zało­
mie, jak mu to doradza jen. Lamarmora. Burbo- żyć w Rzymie ognisko agitacyi swojćj. Rząd pa- 
nizm podnosi coraz śmielej głowę w Neapolu. Jen. pieski odesłał 50 z nich własnym kosztem do 
de Failly ma wrócić do Francyi, zostawiając w domu.
Civittavecbia jednę dywizyę pod jen. Dumont. Hr. Edward Raczyński żuaw papieski jakw ia'
Wysokość pożyczki, którą myśli zawrzeć rząd domo ranny pod Mentaną, ma się lepiój.
francuski, nie jest dotąd wiadomą.

Dziś odbyło się w kościele Jezuickim przy uli- ------------------------------
cy du Regard drugie nabożeństwo za duszę jen. Kraków 3 lutego. Gazeta Lwowska z d. 31
Władysława Zamojskiego, po którern przemówił stycznia, która dopiero dziś nas doszła, zamieszcza 
O. Perraud. na czele następującą odezwę Rady szkolnej do

Baron d Avnl ma wrócić do Bukaresztu, ale w kraju: 
charakterze chargd d’ajfaire. Chciałby on wszela- W myśl gorących życzeń całego kraju, który 
ko otrzymać coś lepszego i pozostać w Paryżu. I w samodzielnej poprawie wychowania publicznego

upatruje słusznie najważniejszą korzyść konstytu­
cyjnych swobód, dzięki łaskawości Najjaśniejszego 
Pana, wchodzi z dniem dzisiejszym w życie Rada 
szkolna krajowa jako najwyższa władza autono- 

Konsystorz kardynalski stanowczo naznaczony miczna w sprawach szkolnych.
9 marca. Zdaje się, że monsignor Franchi zamiast Powołani wolą Jego Cesarskiej Mości, lub zau- 
się udać jako nuneyusz do Madrytu, zostanie się faniem ziomków naszych do zaszczytnego obowią- 
w Rzymie i zastąpi mgra Berardego w wydziale zku sprawowania czynności poruczonych tej wyso- 
politycznym sekretarstwa stanu, łącząc tym sposo- kiej magistratnrze, poczytujemy za powinność o- 
bem sprawy religijne i polityczne w swojem ręku, I dezwać się na samym wstępie do mieszkańców

R z y m  26 stycznia.

kraju naszego, i wypowiedzieć otwarcie, jak poj­
mujemy zakres powierzonego rękom naszym za­
dania, i w jakim kierunku zamierzamy się z ta­
kowego wywiązać.

Przedewszystkiem oświadczamy, że widzimy 
cały ogrom leżącego przed nami dzieła, i czujemy 
całą wagę odpowiedzialności, jaką na się bierze­
my. Podjęliśmy to ciężkie brzemię na barki nasze 
jedynie w tem przekonania, ze gdzie chodzi o u- 
słngę ojczyźnie i oświacie, nie godzi się nikomu 
usuwać od współdziałania, jeżeli go głos publiczny 
do niego powołuje.

Usiłowaniem naszem będzie przedewszystkiem 
skierować całe wychowanie publiczne na tory na­
rodowe tak, ażeby oświata, idąc równym krokiem 
z postępem wieku, nie traciła tych cech rodzi­
mych, na których polega cała jej praktyczna po­
żyteczność wobec narodu i państwa; jeżeli bowiem 
oświata jest potęgą, to tylko wtedy, gdy z pnia 
narodowego wyrasta. Niejednej wskazówki pod 
względem wychowania publicznego dostarczą nam 
wiekopomne ustawy komisyi edukacyjnej, tej skar­
bnicy zdrowych i rozumnych postanowień.

W tym celu zwrócimy baczność naszą na rze­
czywiste potrzeby wynikające z natury samejże 
umiejętności. Zakłady szkolne, tak zwane średnie, 
a mianowicie gimnazya, przed wszystkiemi inne- 
mi poświęcone są czynienia zadość rzeczonym 
wymaganiom. Przy obecnej w nich zamianie da­
wniejszego języka wykładowego na ojczysty, pod 
niejednym względem okazują się w niej niedo­
statki w -doborze dzieł pomocniczych, w metodzie 
nauczania i całym wewnętrznym organizmie tego 
rzędu zakładów naukowych. Uważamy sobie za 
obowiązek niedostatki te usunąć jak najspieszniej.

Również będzie staraniem naBzem podnosić, 
rozwijać i pomnażać te specyalne zakłady szkolne 
które bezpośrednio wywierają zbawienny wpływ 
na materyalny dobrobyt kraju. Głównie zaś zwró­
cimy uwagę na oświatę ludu wiejskiego i stan 
szkół elementarnych, a przeto zajmiemy się usilnie 
i niezwłocznie urządzeniem seminaryów w celu 
kształcenia zdolnych i powołaniu swemu rzeczy­
wiście odpowiadających nauczycieli.

Zresztą uważamy za rzecz zadania naszego, a- 
żebyśmy, podając nauczycielom sposobność gruu- 
towniejszego kształcenia się do zawodu, który 
sobie obrali, popierali także, o ile to i od nas a 
nie od nich samych zależy, dążność tego stanu 
do wyjednania sobie pod moralnym i materyal- 
nym względem wdzięczniejszej niż dotąd doli 
wśród społeczeństwa. Ścisłym wymiarem sprawie­
dliwości w miarę zasług każdemu przynależnej, 
będziemy się starali wzbudzić ku sobie zaufanie 
osób władzy naszej podległych. Lecz równocze­
śnie oczekujemy, że działanie nasze znajdzie 
w nich szczere i gorliwe poparcie, że kierownicy 
szkół, pojmując obowiązki swoje umiejętnie i po 
obywatelsku, będą wykonywali rozporządzenia 
Rady w tym duchu, który ożywia i tworzy, a nie 
który łudzi pozorami i do martwoty umysłowej 
prowadzi.

Nie taimy sobie wcale, iż cała ta praca jest 
bardzo trudna; wchodzimy bowiem na pole, które 
albo długo leżało odłogiem, albo było przedmio­
tem równie smutnych jak niebezpiecznych do­
świadczeń. Jeżeli więc postęp naszych czynności 
nie będzie zbyt nagły, jeżeli ich skutek nie od ra­
zu będzie stanowczym i w oczy bijącym: to tylko 
dla tego, że wiekowe błędy i winy nie dają się 
w dniu jednym usunąć, gdyż odrodzenie stano­
wcze całego systemu edukacyi publicznej może 
być tylko owocem usiłowań długich lat, jeżeli nie 
pokolenia całego. Szczupłe zresztą środki, które- 
mi Rada szkolna rozrządza, a które zaledwie 
w małej cząstce ogromowi potrzeb odpowiadają, 
mogą nieraz nieprzebytą stać się przeszkodą w roz­
winięciu należytej czynności. Widząc jednak nie­
spożyte siły wewnętrzne naszego społeczeństwa, 
tuszymy sobie, że kraj, który tak gorąco domagał 
się instytucyi z dniem dzisiejszym w życie wcho­
dzącej, pospieszy nam z pomocą na każdym kro­
ku i przy każdej trudności; że w obec wzniosłego 
celu oświaty nie tylko zamilkną domowe waśnie 
między bratniemi rodami i wyznaniami, lecz ow­
szem wszyscy obywatele złączą ku temu celowi 
spólne swoje siły.

Jeżeli każdy mieszkaniec kraju poczuje się do 
obowiązku spóidziałania w tej najżywotniejszej 
sprawie publicznej, jeżeli się będzie przyczyniał 
do tego, aby ożywcze światło wiedzy, zgodne 
z duchem religii i moralności, przedzierało się 
w każdy zakątek kraju, pod strzechę każdej le­
pianki; jeżeli mianowicie przewielebne duchowień­
stwo nasze, autonomiczne władze powiatowe i 
światli obywatele sprawę oświaty narodowej z na­
leżną gorliwością wezmą sobie do serca; naten­
czas śmiało będziemy mogli oczekiwać dobroczyn­
nych skutków tej wzajemnej pracy.

Oby na nią spłynęły łaska i błogosławieństwo 
Najwyższego!

Dan we Lwowie dnia 24 stycznia 1868.
Agenor hr. Gołuchowski.

Edward Gniewosz. Ksiądz Dr Łukasz Solecki 
Dr Ambroży Janowski. Ksiądz Bazyli Ilnicki.

Oktaw Fietruski.
Juliusz Starkel.
Hipolit Seredyński.
Dr Antoni Małecki.
Zygmunt Sawczyński.

Stanisław Olszewski.

Czytamy w urzędowej Gazecie 
z dnia Igo lutego: Ograniczenia we Lwowie i 
Krakowie względem prawa wolnego mieszkania i 
przebywania Izraelitów, tak zwane „dzielnice ży­
dowskie", rozporządzeniem ministra spraw we­
wnętrznych zniesione zostały, jako niezgodne 
z przepisami ustawy zasadniczej o ogólnych pra­
wach obywateli.

Wiedeń 2 lutego. Interpelacya Kolomana 
Ghyczego niepotrzebnie zaniepokoiła giełdę wie­
deńską. Spór między lewicą dejęgąpyi węgierskiej
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z  jednej, a  praw icą i rządem  z drugiej strony me 
był tak  groźnym, aby się można było obawiać 
w ystąpienia stronnictw a skrajnego z delegacyi. S ta­
ło się, jakeśm y  przewidzieli, p isząc na tern m iej­
scu, „że lewica zw iastuje burzę, jeśli się nie skoń­
czy na spełnieniu życzeń p r a w i c y . "  Ghyczy 
stanął tylko do boju dla poparcia i zasłony Dea- 
kistów , których żądania wobec roszczeń lewicy, 
m uszą zawsze się w ydaw ać nader skrom nem i.
K arol K e r k a p o l y i  więc ośw iadczył się natych­
m iast na  piątkowem  posiedzeniu zadowolonym 
z odpowiedzi m inisteryalnej, K alm an G h y c z y  
toż samo, ale dopiero nazajutrz na posiedzeniu 
sobotniem.

Odpowiedź rządu rzeczywiście całą delegacyę 
zadowolić m ogła. W ęgrzy uzyskali bowiem kon- 
cessyą na punkt pierw szy interpelacyi, tj. zm ianę 
nazwy, jakiej używali dotąd m inistrowie wobec

B K Ł ł M L S T S U l I . t r t w ' o b l c n i f  bar. B e a s t, b n  A n d ra s i,, Loayay

liusza K a u t z a  podsekretarzem  stanu w m inister- łem na ostatm em  posiedzeniu, że przy najbl.ższej 
stwie skarbu. Co do punktu trzeciego, zaw artego sposobności złożymy oświadczenie na ^ p o w ie d ź , 
w yłącznie w interpelacyi Ghyczego, rząd  pobił le- udzieloną przez ministerstwo wspólne na in terpe- 
J f c ę  walcząc w łasną je j bronią, bo dowiódł, idąc lacyę naszą. Mam więc zaszczyt to uczynić w mo 
za elaboratem  67miu, na który się W ęgrzy tak  jem  i moich tow arzyszy imienin.

śle w krótce przedłożym y albo oświadczenie albo 
wniosek, któryby się może okazał potrzebnym 
w skutek tej odpowiedzi. (O klaski).

P r e z e s :  Na porządku dziennym  jes t budżet, 
przedłożony przez m inisterstwo wspólne.

H r. Juliusz S z a  p a r y  wnosi, aby delegacya 
w ybrała kom isyą budżetową z 29ciu członków 
złożoną.

Prezes zapytuje się, czy w ybór m a nastąpić 
dziś lub jutro.

G h y c z y  ż ąd a , aby głosowano.
W iększość je s t w praw dzie za natychm iastowym  

wyborem, lecz nie ma większości bezwzględnej 
wszystkich członków delegacyi, ponieważ lew ica 
się w strzym ała od głosow ania.

Prezes wśród oklasków rozstrzyga, aby się w y­
bór komisyi nazajutrz odbył. <

Koniec posiedzenia o %  do 3ej po południu. 
S i ó d m e  p o s i e d z e n i e  (w  sobotę). Z mini-

do 1866 m arszałkiem  sejmu dolno-austryackiego 
w łaśnie otrzym ał w ielką w stęgę orderu Leopol 

d a  w uznaniuua W uiuauiu  zasług, jak ie  położył jak o  prezes żna) względem  w szelkich i wszelkiego rodzaju, 
komisyi do kontroli długu państw a, tudzież jak o  z b r o d n i ,  w y k r o c z e ń ,  zdrady, otrucia, czarów, 
prezes patryotycznego stow arzyszenia w sparcia zabobonów, przekupstw a, zdzierstw , względem  s n- 
rannych. Godność prezesa izby wyższej m iał 6- pniów żywności i lichwiarzów zbożowych; ) 
trzym ać arcy  książę Baj ner, odstąpiono atoli od za- względem w szystkich innych niepraw ności i uraz 
m iaru tego, ponieważ W ęgrzy w tak im  razie żą- (których nasi sędziowie pokoju w edług praw a do­
dali zam ianow ania jednego z aroyksiążąt, a  m ia- chodzić m ogą albo dochodzie obowiązani są) a  to
nowicie arcyksięcia  Józefa prezesem  izby m agna- przez kogokolwiek i ja k  bądżkolw iek takow e czy- 
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chętnie odwołują, konieczności wspólnego m inistra 
wojny.

Co się tyczy punktu pierwszego, 
przez m inisterstwo nazwy

tj. używanej

Nadm ienić jeszcze w inniśm y, że kanclerz baron Zważywszy, że szanowne m inisterstwo w odjio 
u e u s t  nie lekcew ażył tej spraw y i zanim  ułożył wiedzi swej oświadczyło, iż używ ając wspomnio 
odpowiedź na interpelacyą, ja k  donosi Tagblatt, I nej nazwy, uw aża słow o: „państwo za jdenty- 
odbył naradę  z znakom itszym i członkam i delega- czne z słow em : „m onarchia, co także i naszem 
cyi p rzed litaw skiej, a  m ianowicie hr. A ntonim |zdaniem  odpow iada faktycznem u .sUnowi rzeczy: 
Auerspergem , Schm erlingem , D r B ergerem  i Drem

ludzi zacnych i praw ych z tegoż h rabstw a (przez 
którychby się praw dy najlepiej dow iedzieć mo-

w miejsce jego p. S c h m e r l i n g  wiceprezesem  nem hrabstw ie tych, którzyby przeciw pokojowi 
zam ianow anym  został. Drugim  w iceprezesem  jest naszem u albo ku zaniepokojeniu ludu naszego ja- 
h r W rbna kie schadzki czynili, albo w przedsięwzięciu ta-

— N am iestnik Tyrolu Je rzy  T o g g e n b  u r g ,  kiem zbrojno, bądź pieszo bądź konno w ystępy- 
przeniesiony w s ta ń  trw ałego spoczynku, otrzym ał wali, albo kiedyś w ystąpić lub wyjechać konno 
wielką w stęgę orderu Leopolda. Jeżeli się spraw - sposobili się. A także i tych, którzyby jako  trzy- 
d z ,  pogłosk i, i e  następcą^ jego zostania p. L a s -  m s j , c ,  domy
s e r , ‘ były m inister z epoki Schm erlinga, n iew ie-|ro b k o w an iu ,'a lb o  przy sprzedaży żywności i in 
my, czy Tyrol co zyska na tej zmianie

trzy nieraz w kuchni domowej. Obywatele, którzy 
czas swój i pracę poświęcili posłudze ubogich, nie 
wyręczają się obcą pomocą najmowanych posługaczy, 
lecz własnoręcznie rozdają ciepłą strawę według mia­
ry i chleb, sami kupują mięso, krupy, sól, sami je  
wydają podług wagi i miary, sami pilnują gotowania 
i wypuszczenia z kotłów przyrządzonego jadła. K ru ­
pnik z kaszy i drobno siekanego mięsa, należycie o- 
solony i przyprawny, jest zdrowem i smaczuem poży­
wieniem ; Aiekiedy dla odmiany zastępuje go barszcz, 
a zastąpić ma i grochówka na mięsie. Kwarta takie­
go krupniku, barszczu lub grochówki oraz pół funta 
chleba, to jest ćwierć dwufuntowego bochenka, wystar­
czy, aby naraz pożywić człowieka nie nawykłego do 
obiadu z kilku potraw. Jadło rozdawanem bywa za 
okazaniem drukowanego biletu wystawionego na imię 
jednego ubogiego lub rodziny, na jedną, dwie, trzy 
lub cztery osoby. Bilety te są opatrzone bieżącemi 
numerami, które codzień kolejno przy pobieraniu po­
żywienia są przekreślane, tak iż za jednym biletem 
raz tylko otrzymać można ilość porcyj na nim wy-

"nvch potrzeb, a lbo 'p rzy  użyciu m iary i w agi prze- rażoną. Cała czynność gotowania, wymierzania i roz- 
‘ statutom  d l a  o g ó l n e g o  p o ż y t -  dawania jadła odbywa się w największym porządku—  K s i ę g a  c z e r w o n a  m a być przedłożo- ciw prawom  i statutom  d l a  o g ó l n e g o  p o ż y t -  

ną obu delegacyom w pierwszej połowie p rzy- k u  k r ó l  e w s t  w a  naszego Anglii w ydanych, ln 
szłego tygodnia. P rzekład w ęgierski opóźnia przed- przeciw którem ubądż z tych praw  i statutów  w y­
łożenie. kraczali albo w ykroczyć zabierali się; a  ta k ie  wszy-

— W  skutek polecenia prezesa m inistrów przed- stkich tych w hrabstw ach rzeczonych, którzy tam - 
litaw skicb, przesłano naczelnikom w ładz następu- że aby k a l e c z y ć  a l b o  z a b i j a ć  lud nasz za ­
jące blankiety, które m ają być podpisane tak  przez siadali lub na przyszłość takież zasadzki czynić 
nich, jakoteż przez podw ładnych u rzędn ików : będą; a  także w szystkich szeryfów, rządców, m ar

w uzupełnieniu złożonej przezem nie przysięgi szałków , naczelników , stróżów więzień, i innyc 
oświadczam  w miejsce przysięg i, że ustaw  zasa- u r z ę d n i k ó w ,  którzyby w obowiązkach swyc 
dniczych niezłomnie trzym ać się będę. co do wspomnionych praw  i ustanowień lub w o-

W dowód czego w łasnoręczny mój podpis", gólności należycie me spraw ow ali się, albo kiedy
—  Podług telegram u do P ressy, sąd  krajow y przeciw tym  obowiązkom w ykraczali w rzecze-

Z iem ałkow skim .

Przechodzim y do spraw ozdania z ostatnich po-

Zw ażyw szy dalej, że wedle ośw iadczenia sw eg o ,. -  ,v .  . . -■
m inisterstwo nie zam ierzyło przez to używać na- w P radze ściga listam i gonczemi p. K o ttka , 
zwy, niezgodnej z konstytucyjną samodzielnością dak to ra  prażskiej Fotitxk.

r e - 1 nem hrabstw ie; albo iżby byw ali powolni, ospa i
.kuh* albo leniwi w urzędach swoich; i abyście o tych
Burm istrz Pragi D r K laudy, w yjechał do W ie- wszystkich i innych spraw ach przez kogokolwiek 

i a • _  _____ : ~ Ita .I:  4nirLnlininV to LrahotoDiP r7.p.p.7.nnfinn nnnełnionvc

ministrów obecni l i e n i a f f d U t ó m i . i i  n im e j n i ,w a  odpowiedniej 
hr. A ndrassy, Lonyay, hr. Festeticz i Goroye. | ustaw ie n azw y : „m inisterstwo wspólne.

Prezes Somsich donosi, że nadeszły odpow ie- _
dzi m inisterstw a wspólnego na  interpelacye Ker- ze względu na

W ę g ie rsk i----------------------------  .. j
w ydał okólnik do znakom itych duchownych ży- d o c h o d z i l i  p r a w d y .

kapolyego i Ghyczego. (H a llju k !  słuchajcie.) 
Sekretarz  H o r w a t h  cz y ta :
I . „Odpowiedź na interpelacyę pierw szą przez dem

.uporządkow anie stosunków gm innych i szkolnych lab poprzednim i sędziam i pokoju w hrabstw ie 
p f an f  f*7pśpi in ternelacvi naszei wzgle- żydów w W ęgrzech, w szczególności zaś ich po- rzeczonem wytoczone a jeszcze merostrzygnione,

-e*—  *- •^ ssrjsszzs.delegacyi.

I. „Udpow ieaz na m terpeiacyę pierw szą przez u ™  “ ‘“ r r ....... m inistraevinem  W eeier. czete lub rozpocząć się m ające na poiem, naprze-
członka delegacyi węgierskiej Karola Kerkńpoly- w n e ^  ministerstwa oczekujemy że — N. Pan w poniedziałek d. 3 o godzinie le j L iw  wszystkim obżałowany m , dopóki ich nie
e g o  w  j e g o  i  towarzyszy imieniu wniesioną, a do- czemu szanownego ministerstwa oczeisujemy, z e | v , < •-------------------------------I > ~ n ------------oiKr, n , o

tyczącą nazw używanych przez ministrów współ- jak *
nych:

W budżecie przedłożonym delegacyi wysokiego

,  p o „ d l

Jeżeli się w przedłożeniach dla delegacyi .
prezentow anych w R adzie państw a krajów  i Kró- legislatyw y w ęgierskiej, tejże 1

nadal wyłącznie I sk ry  i o przysiędze urzędników . —  Prokurato rya 
działa więc — wedle polecenia m inistra spraw iedli-

Przy zamykanych kotłach parowyeh, w których jadło 
się waży, pełni służbę p. Józef P a t e l s k i .  Za sto­
łem w izbie, dokąd wchodzą kolejno ubodzy, siedzi 
p. Józef B a r t l  i każdy bilet przez jego ręce prze­
chodzi. Przekreśla on na nim dzień przypadający, mó­
wi głośno, ile porcyj, a tuż obok niego syn jego wrę­
cza chleb. P. G a j d z i e  z wielkiego białego cebra 
wlewa do naczyń blaszanych po jednym kwartowym 
czerpaku krupnik, a p. Wilhelm U m i n g  przelewa

co" do wspom nionych praw  i ustanowień lub w' o- go z tych blaszanek do naczyń, które mu ubodzy pod- 
- - - - • -■ - , u~ i - s - j -  suwają, ile porcyj jest wymienionych na bilecie. Ubo­

dzy wchodzą do izby, gdzie w ten sposób jadło roz­
dają, jednemi drzwiami, a wychodzą drugiemi, nie za­
trzymując się, boby im następcy ich, posuwający się 
między stołem a żelaznym prętem tworzącym baryerę, 
nie pozwolili zatrzymać się. Zresztą, każdy otrzyma­
wszy jadło śpieszy z niem; jeśli dla siebie samego, 
to pożywa je  już w sieni albo przed domem; jeśli zaś 
dla rodziny, to biegnie, by je  donieść gorące. Sto­
sunkowo najwięcej niedorostków i małych dziewcząt 
przybywa po jadło wydawane dla rodziny.

Nie dla szukania wzruszeń, lecz dla przekonania 
się, ile nędzy znajduje w zakładzie zupy rumfordzkięj 
ocalenia od głodu, chorób a pewnie i śmierci, warto
przyjrzeć się naocznie przyrządzuniu i rozdawaniu
jadła. Odbywa się to ostatnie od godz. l l e j  do l 1/# 
w południe. Między ubogimi nie widać znanych fi- 

żebraków, lecz starców scho-
kobiety, co może zaznały
dzieci, na których twarzy 

nie zajaśniał nigdy rumieniec zdrowej cery.
Dom pracy użyczył na czas potrzeby zakładowi

law ie nazw y : 3 ; ““’ ; to in łid o w sk ich  zapraszaiac ich na konfereneye, której I I  na stw ierdzone z a ż a l e n i a  ( indictamenta)
ograniczony ustaw a zakres działania zadaniem ' będzie udzielanie inform acyj rządow i, wszelkie tak  przed wam i łub “ jektórym i z was

dnie i w ykroczenia Felonias, Veneficia, Inccmtatio 
z powodu nes, Sortilegia, Artes magicas, Transgressiones, Fo-

resta llańas , B egra ttarias , Ingrossarias; E x to r tio - . . .  ■ . u a a
ne$, C tm o m tia la  itd.) i n n j a l o n i a c h  wszelkich |jd« werainiej jadło dla swoich y ehowaaców^którjch

« . » * * *  - . - i - * * - , -  ^
przeto użyć nazw, niezgodnych z konstytucyjną nisteryalnego z dnia 20 stycznia b. r. stoimy 
sam odzielnością W ęgier. w przededniu zaprow adzenia nowego systemu

W spomniony w yraz uważano owszem w języ- obrony, a  ustanowienie system u tego w całym 
1 ni<ami»Mrim *» idfint.wnznv z słow am i: _O bulobrębię należy do zakresu działania legislatyw y;ku niem ieckim  za identyczny z słowami 

częściom m onarchii wspólne spraw y."
„Obu I obrębie należy _ ,

Zważywszy, że budżet ten w myśl wspommonego
Zaprzecza się zatem  stanowczo, aby  ministro-1 przedłożenia m inisteryalnego, ma tylko cechę prze­

wie chcieli przeto rozszerzyć zakres działania chodnią; . . .  * • A
ponad spraw y wspólne." Nie możemy żadnej 1 co do ej częśc, odpowie-1

H. Odpowiedź na drugą interpelacyę K arola I dzi m inisteryalnej poczynić dalszej uwagi. (Żywe 
K erkapolyego, członka delegacyi węgierskiej, wzglę- oklaski).

Samorząd angielski.
(Selfgovernment).

przez autora Programmatologii.

(Patrz Nr. 3, 4, 6, 7, 8, 9, tO, 11, 13, 13, 14, 16, 16, 
17, 19 20, 21, 22 i 23 Czasu) . ,

wyżej wspomnionych, ogółem i w szczegółach, jest teraz 170. Początkowo gotowano jadło dla 400 
według p r a w  i s t a t u t ó w  naszego królestwa Ubogich, lecz gdy to n ie  wystarczało, a datki dobro- 
Lnglii, jak w takich razach dziać się zwykło, bę- czynne na ten cel dostarczane pozwoliły zwiększa 

dziecie słuchać i orzekać {ad audiendum et ter- liczbę porcyj powiększano w “ ‘̂ ę  potrzeby ich 
minandum)-, i przekazujemy (assignamus vos), aby- liczbę, tak iż teraz wydają ich 760 dz . 
ście tych występnych i każdego z nich według przyrządzenia tyle jadła, rozdzielenia go według mia- 
winy jego grzywnami, wy kupnem, m i ł o s i e r - U y ,  pokrajania chlebai rozdawania zupy i ch l ebawy _ 
d z i e m , (amerciamenta), wyzuciem z imienia i in- starcza wspomnionych czterech obywateh, którzy dzień 
nym sposobem jako to według praw i zwyczajów U  dzień na służbie, me mają jeszcze dotychczas m- 
( leges  et consuetudines) naszego królestwa Anglii kogo, coby im dobrowolnie dopomógł albo niekiedy ch 

formy rozporządzeń i statutów przerzeczonych wyręczył. A i o tern pomyśleć wypadnie. Zakład ten 
dziać się zwykło i powinno, przestrzegali i kara- M o  stosunkowo wydaje jak to zaraz wykażemy, bo 

^ ■ 'jest dziełem prywatnej dobroczynności, nie posiada
dem  organizacyi m inisterstw a w spólnego:

M inisteryum wspólne zaraz po ukonstytuowaniu
Proszę oświadczenie moje zapisać do protokółu. 
P r e z e s :  N a porządku dziennym  jest w ybór I M agistraturą spraw ującą sam orząd w hrabstw ie, 

powiedzieliśmy wyżej, iż jest kom isya sędziów

li, {castigandum et puniendum).

r n  .  inicyntyw y » e 8Ą  w okWdy ^  i h n ^ . o - ^  ko S
lew sko - węgierskiem  m inisterstw em , aby pozy-J D elegat L a  t o r  wnosi, aoy wy uranu uo icj au „n iM in ifli™ i iim h

roz
natryw ać w znaczeniu tej najw ażniejszej instytueyi

skać osobistości odpowiednie celem umożebnienia misyi 30 ^ j * ^ *  acvft D08tanow iła I s a m o r z ą d u ,  ja k  gdy sobie przeczytam y dekret kró

' i S E Ł n .  i e  -  tej m ierne iednego  j e j  ep r.w o n d .n ie  stałej komleyi bnd ie to -J  n jtd w  ju i  ^ r c o j o  ferm y A j ;

me
R o lic z n o sc , z e  W nej m ie r z e  z a u u e g u  -̂----- ——-J — . A  . J  .  „UJ „ __  tn n fw n n n p io

oeiągnieto eknthn, M « y  pm jpiend  “ "•"“ j  m  o  d l f S / g o  I f  gldwne m iai
w skaże nam  oraz ducha 

mianowanej m agistratury, rzec(codziennie 10 złr. 50 cściom w w ykonaniu

O dda- dekretu oświecić się , czem w łaściw ie jest angielski

nowi
pisali . . .  . .
nistrów, budżet przedkładających.

Co do dwóch pierw szych punktów  m inisteryum  I
odwołuje się do złożonych w łaśnie oświadczeń. I no 52 kartek .

P r e z e s  oznajm ia rezultat głosowania,

Co się zaś tyczy m ianowania w s p ó l n e g o  mi -  
n i s t r a  w o j n y ,  o którym  nie m asz wzmianki 
wyraźnej 
1867 

Zważywszy.
ku  1867 w yraźny zaw iera przepis, aby  dla spraw , 
niewchodzących ni w  zakres oddzielnego rządu T isza; 
krajów  korony węgierskiej, ni reszty krajów N. Pana, ~ a ł  
ustanowiono m inisterstwo w spólne;

Do kom isyi budżetowej zostali w ybrani:
„ /trrlAnlr A n  H z i z h v  w V ŻSZei :

sędzia pokoju.
N astępujące jest brzmienie tego dekretu, w edług  

przepisanego praw em  i do dziś w użyciu zostają-
/ 1  * ?     1  .  Z  .  u  .  n .  A  \  ^ , . M M . n l  A H A ! .  ^  1*0 ^ 1 1

Ostrzega się raz na zaw sze, iż jeżeli jak i w y-|p łatnych urzędników ani służby; ci co podjęli się 
padek t r u d n o ś c i  {casus difjicultates) względem pracy i zachodu około żywienia codziennie kilkuset 
rozstrzygnięcia czcgobądż, o czem wyżej powie- ubogich, nialiczą sobie am dyet ani doróżek, a.jedna 
dziano wam wszystkiem, albo dwom albo więcej I Panują godzin służby, bo uczucie miłosierdzia woła 
z pomiędzy w as zachodzić zdaw ałby s ię ; w tedy do h a  nich codzień: dajcie jeść głodnym! 
w y d a n i a  w y r o k u  o takim  w ypadku przez was, Dotychczasowe wydatki na urządzenie rozdawm- 
albo dwóch albo i więcej z pomiędzy was przy- ctwa zupy rumfordzkiej, naprawę kuohni i sprawienie 
stępyw ać nie należy, {minime prooedatur) ,  chyba wszelkich naczyń wynoszą 69 zlr. 50 centów; za u- 
w przytomności jednego z naszych s ę d z i ó w  t e j  pno jednego wagonn węgla i siągi drzewa 50 złr 50 
u b  i n n e j  ł a w y ,  { d e m o  vel de altero Banco), cent., z czego jeszcze znaczniejsza część me została 

albo w przytomności sędziów naszych, do odpra- spotrzebowana. Zakupno wiktuałów kosztowało 57 
wienia r  o k ó w  {ad A ssizas capiendas) w rzeczonem złr- 23 centów. Razem przeto wydano do końca stycz- 
hrahBtwifi nrzeznaczonvch h ia 697 złr- 23 c- Rozdano zaś od d. 11 stycznia

Przeto wam i każdem u z was rozkazujem y, a- h °  31 stycznia 10,498 porcyj' krupniku z chlebem, 
żebyście zachow ania pokoju i praw  i statutów  i a 2138 bez chleba; razem 1 2 ,6 3 6  porcyj, co wynosi 
wszystkiego i każdej spraw y z osobna, jak o  wy- w przecięciu dziennie  ̂przez dnii 21 po 600 porcyj. 
żej polecono, pilnie przestrzegali. I  ażebyście w Dowiadujemy się właśnie, że Prezydent miasta r 
p e w n y c h  d n i a c h  i m i e j s c a c h ,  k tóre przez I Dietl zwiedztł dz»6 zakład żywienia ubogich na Pia- 
w as, albo przez dwóch lub więcej z pomiędzy sku, i wyraził najczulsze podziękowanie obywatelom

z s t r o n n i c t w a  D e a k a :  Leopold FttlSp, An-

N . 
Cometi

Thesaurańo Angliae etc. etc. Salutem.
W iktoria królowa i t. d. (tytuł królew ski; Wiel-

toni Cnengery, L n<l» ikH ory .tl., i r :W o lf t .» g B « h - |c ę _ n ._ m  *!' f i ^ V . n X

J L A  iitk w spólne SA u n u « u v ,  .  ^ .  .  t  i  '  A l  T l  J *

zw ażyw szy dalej, że stosownie do § 15 wspo- szky, Józef Bano, G abryel Lator, Akos R adicz; 
mnionej ustaw y w ydatki na potrzeby wojenne ró- z l e w i c y :  Koloman G hyczy, Sam uel Boms, 
wnież są  wspólne, zaś stosownie do § 40  mini- E m eryk Ivanka, M aurycy Perczel, G abryel Vara- 
sterstw o wspólne przedkłada delegacyi budżet dy, baron Ludw ik Simonyi. 
w sp ó ln y  Do komisyi weszli kandydaci, których wspommo-

duch artykułu  X H  ustaw y z r. 1867 nie tylko | ne^stronnictw a sam e postawiły, 
nie wyklucza, ale owszem w ym aga ustanowienia "  A- '" n" n
wspólnego m inistra wojny

Z araz po posiedzeniu w ydział budżetewy się u

syi dla hrabstw a) Pozdrow ienie!
W iedzcie, iż przeznaczyliśm y was, łącznie wszy 

stkich i każdego z osobna, jak o  sędziów {Justici 
arios nostros) naszych k u  z a c h o w a n i u  p o k o  
j u  n a s z e g o  {ad paccm Nostram conseroandam) 
w hrabstw ie naszem  N. i ażebyście w s z e l k i e  
u s t a n o w i e n i a  i p r a w a  dla dobra pokoju na

barona szego i d la  zachow ania tegoż pokoju, i d la  spo-
X a T  Apost. Mość 'przelew ając pełnienie przy-1 Pawła Sennyego, zaś sekretarzem  Ludw ika H o r- |k o ju eg o  p a n o w a n i a  i r z ą d z e n i a  nad ludem

konstytuował i obrał przewodniczącym
Pawła Sennyego, zaś sekretarzem  L u d n .^»  v—D- , . ,, ,

należnych mu na mocy przerzeczonej ustawy praw watha, poczem postanow ił podzielić się na trzy se- S S  1  o-

D U  tego nom inacya wspólnego m inietra wojny N astępne posiedzenie delegacy! węgierskiej nie I {’/eznońef^I^abySoie kaiclogo i w szystkich naprze- 

W i  do n io sła , 4e m inistrow i, i delegaci ciw porządkowi (emdrn ly e t  nstan o w M

' ' ’ J E
' t r r t i p ^ T y ^ X U n a ' ‘w W ^ o d p o w i e d i  p r z ^ z ^ . l b . J ^ y m  a Indn n asz e g o ', 
miS X f s S ; ^  n as i żyw a ' . i a d l m *  t ,  Pp o z b ,» io n , w szelkiej pod- " ^ 0 , ^

mwł^y *za^?denty«ńef6 R e k in e k  oTwia^czenia te-18 ^ D z ie n n ik i  n traym nj, 4e radca 
go, kw estya straciła  w szelką w agę polityczną, i w w ęgierskiem  m inisterstw ie skarbu  p. Juhusz 
zam ieniła się w li g ram atykalną. D la tego jestem |K  a u t  z już otrzym ał nom inacyą 1
znpełnie zadowolonym z odpowiedzi tak  na  ten 
punkt, ja k  niemniej i na  drugi, z którego w ido­
czną jest, że tylko trudności w w ykonaniu spo­
w odow ały opóźnienie się organizacyi w m iniste­
ryum  wspólnem. (O klaski).

G h y c z y :  Nie znam nic łatwiejszego, ja k  umo­
tyw ow ać in terpelacyą sw oją i mieć mowę o odpo­
wiedzi m inisteryalnej.

Możnaby wreszcie dowieść, że spraw a ta  nie jest 
prostym  sporem  gram atykalnym . Lecz ważność 
przedmiotu, nowość położenia delegacyi, ograni­
czone je j praw a, w szystko to zdaniem  mojem w y­
m aga, aby  każdy krok  w tej spraw ie po dojrza- 
łe j. zrobiono rozwadze.

D la tego m am  zaszczyt oświadczyć w mojem i 
moich tow arzyszy imieniu, iż po dojrzałym  nam y-

was, ( j a k  wyżej orzeczono) na to przeznaczone 
wyznaczone b ęd ą , o spraw y wspomnione śledz­
two czynili i w szystkie te spraw y i każdą z oso­
bna słuchali i sądzili ( audiatis et term inetis), i a- 
byście to czynili i dopełniali ja k  się to spraw ie­
dliwości p rzynależy , w e d ł u g  f o r m y  wyżej 
wspomnionej p r a w  i z w y c z a j ó w  naszego kró­
lestwa A nglii; a  g r z y w n y  i wszystko co z tego 
n a s  dotyczy się, aby nam  było zapewnione.

T akże rozkazujem y niniejszem naszemu S z e  
r y f o w i l  {Vicecomiti) w hrabstw ie rzeczonem N. 
(nazw a hrabstw a), ażeby na  owe dnie i miejsca, 
htóre w y  albo d w ó c h  albo w i ę c e j  z pomię­
dzy was, według tego co powiedziane wyżej, wy­
znaczycie i jem u wiedzieć dacie przed obecność 
w aszą albo dwóch albo więcej z was powołał i 
stawił w l i c z b i e  z u p e ł n e j  i t a k i c h  z a ­
c n y c h  i p r a w o w i t y c h  {probos et legałeś) m ę
ż ó w  z okręgu swego {de B a lliva  sua), o d  k tó r y c h  czyni złr 333, a jednorazowo 1 0  złr. i 3 ruble 
 1. ^ . ^  a n a a n , ennrioi nnavpnnt,iM ninnvp.h  n n i lp .  I —  Komitet ogrzewalń i z u p y  r u m f  o r  d z k i

chności Szeryfa {tam in fra  guam extra L ib er- 1 “ her przez p. Helcia 15i złr., Konsystorz jlny nade-
* I o ło ł onKrann nr 1to4aia1a AXX? Pmt.Pll 1 ZłT.. 11. Ror.hfi*

zajmującym się tern zadaniem miłosiernem, a nastę­
pnie zwiedził klasztor Sióstr Miłosierdzia na Klepa- 
rzu, gdzie właśnie w jego obecności rozdawano jadło 
na sto osób dziennie z własnego funduszu tego za­
kładu, i znalazł takowe smacznem i posilnem. Ró­
wnież i tam podziękował zacnym dawczyniom w imie­
niu ubogich i miasta.

—  W dalszym ciągu ofert miesięcznych na luty, 
złożyli według oświadczenia na nasze ręce:

Hr. Cecylia i Helena Małachowskie złr. 10
A. R...................................................................  „ 1
Hr. Karolina Mycielska................................. » 10
Hr. Anna z Karwickich W alew ska  „ 20
P. Gustaw Loebenstein................................. „ 50
P. Emilia Loebenstein...................................  „ 10
Jednorazowo, składkę bezimienną pod napisem: Bli­

źnia, 3 ruble.
Razem z ogłoszonemi już składkami miesięoznemi

ej
d a tk i: 

Michałowski 
Jan Fi-

. , n i słał zebrane w kościele św. Piotra 31 złr., p. Boche-
Nakoniec przeznaczyliśm y {assignavmus) ciebie nek 5 złr-> na ręce Prezydenta miasta 50 złr.,

- N z pomiędzy wyżej nazw anych (nazw isko naj- na ręce p. Marfiewicza według ogłoszenia dawniejsze- 
pierwszego z m ianowanych) ż o ł n i e r z a  (M ź i-U °  26 z dawnej resursy 150 złr., N. N. na sty- 

praw  ostrzegali i karali; {castigandum et punien- tern) na s t r a ż n i k a  a k t ó w  (custos rotulorum) | ^ e ń  1 luty 50 złr., hr. Józef i Katarzyna zem e o-
» \ • 1 t.   . i l . l  aL LiAiinnkn Ir /-«11A pokoju Naszego w rzeczonem hrabstw ie naszem. wie 10 złr*» Wolf Rittermann 5 złr., 1 omkowicz 5

r  J ?  • 6  J 4- I - - _________ U ł r  T aH  T a r a s  firoin® R «łr.. K o m rc iń sk a  2  złr.. Re-

paleniem dom ostwa groźbę czynili {minas fecerint) ne przynieść i w swojej i swych rzeczonych tow a- .«• oraz 1 ruD®l 5 ^  wymmny rum i o . 
przed siebie lub j e d n e g o  którego z pomiędzy rzyszów {sociis) przytomności przedłożyć w inien *

żej, roztrząśńione i odpowiednio zakończone były. | z r̂- 71.%  c’ * ^ rubel, a wraz z wykazami list po- 
Co dla w iary i wagi w iększej etc (podpis królew- przednich 289|  złr 85 /„ c. i 1 rubel.

i n a 'to , że pokój nasz zachowywać będziesz, aby w tedy i tamże, ja k  przykazano wy- zebranych, 179 złr. 91»/a c. Razem czyni 1244 
m 'nas jakoteż względem ludu naszego -*• •’ ' ' - - - - -  a wraz z wvkazami list no-

spraw ia niemożność w ejścia w bezpośrednie sto- Uorns nostris) zatrzym yw ali tak  długo, dopóki rze 
sn n k in  delegncyą w ęg ie rsk ,; % d reeiejistren^ \enęnej p 0

ski, lorda kanclerza i sekretarza stanu) D atum  et. 
(Podpis b iura sekr. stanu).

{Dalszy ciąg nastąpi).

może łatw iej przystać na zam ianow anie podse 
k re tarza  stanu w m inisterstwie skarbu , aniżeli w 
każdem  innem.

—  Rada państw a odtąd m a się nazyw ać „przed 
litaw ską reprezentacyą “

Nie mniej przeznaczyliśm y w a s , 
d w ó c h  lub i więcej razem , (a  zaś pom iędzy ty -  0góle 
mi dwoma lub więcej chcemy, aby zawsze zna  
lazł się j e d e n  z was mianowicie A. B. C. D. 
t. d.) {quorum aliquem oestrum A . B . C. D. etc.

  W prezydyum  izby wyższej R ady państw a esse m u m  volumus) * ) do przedsiębrania śledztw
następujące zaszły zmiany. W  miejsce dotychcza- i dochodzeń za pomocą zeznań p r z y s i ę g ł y c  
sowego Drezesa księcia K arola A uersperga (obe- --------------—
c n i e  prezesa ministrów w gabinecie przedlitawskim ), *) Rozkaz przyzwania mężów .bieglych w Praw>e> 
zam ianowany został prezesem  radca tajny książę przezwanych quorum  odnośnie do tej  ̂formułki dekre- 
C o l l o r e d o - M a n n s f e l d ,  który był od r. 18611 tu, o czem niżej.

m

—  Od [hr. Stanisława M a ł a c h o w s k i e g o  odbie­
ramy list następujący:

„Przesyłam Wam 25 złr. na biednych Litwinów,
  wygnanych z własnych siedzib w głąb Rósyi a po-
**) Forestallarios. Regrattarios, Ingrossarios w (teui odstawionych do Warszawy z zakazem powrotu 
óle przekupniów, dochodzenie i karanie dziś zanie- do domu i zostających bez żadnego sposobu do ży- 

. ------1  —— . leia. Jenerał Berg pozwolił zbierać na nich pienią­
dze, i komitet w Warszawie w tym celu istnieje. Są­
dzę, że się chętnie podejmiecie pośrednictwa przesy-

chane z powodu nowych przepisów o wolności prze­
mysłu i handlu.

Kronika miejscowa i zagraniczna.
K r a k ó w  d. 3 lutego. Oglądaliśmy wczoraj za-1 niezasłużonego, 

kład żywienia ubogich na Piasku w domu roboczym, wym uczynkiem miłości chrześciańskiój, a zarazem
rr A _ i r x .  i. in liłnL  n in  J n n n  I nn eu n ia  nn1alrioo>n

łek w tym względzie."
Żądaniu temu i podobnym uczynimy zadosyć, tru­

dno bowiem znaleźć nieszczęścia tak wielkiego a tak 
Przyjść mu w pomoc jest prawdzi-

Zastaliśmy tam czystość i porządek, jakich nie dopa-1 uczucia polskiego.



CZAS z Wtorku 4 Lutego 1868.

— Nie rano wczoraj, jak  donieśliśmy, lecz dopie­
ro wieczorem przybył ta  z Wiednia minister rolnictwa 
hr. Alfred Potocki. W dworcu kolei powitali go radz- 
ca nadworny, naczelnik powiatu p. Possinger Chobor- 
ski i prezydent miasta Dr Dietl. Minister był nastę­
pnie na wieczorze u hr. Adamów Potockich, gdzie li­
czę grono gości zebrało się. Dziś miał go powitać 
Komitet Towarzystwa rolniczego.

— Wczoraj wiceprezydent miasta p. Ludwik Helcel 
dał ucztę na cześć nowo mianowanego prezesa sądu 
wyższego Dra Wiktora Kopffa, byłego senatora Rzpltej 
Krakowskiej. Zaproszenie otrzymali naczelnik powiatu 
radca dworu p. Possinger Choborski, prezydent mia­
sta Dr Dietl, prezes Rady powiatowej p. Mieroszow- 
ski, reprezentanci Delegacyi sejmowej, Rady miejskiej, 
Izby handlowo-przemysłowej, dziennikarstwa. Oprócz 
zdrowia nowego prezesa, wznoszono zdrowie i pomyśl­
ność instytucyj krajowych, w ręce obecnych reprezen­
tantów ich.

— Dziś zakończyła życie w Krzesławicach Aniela 
z Dorauów K i r c h m a j e r o w a ,  wdowa, licząc lat 63, 
obywatelka powszechnie szanowana, matka pp. Juliana 
i JanaKantego Kirchmajerów, właścicieli ziemskich. 
Wyprowadzenie zwłok z Krzesławic do Pleszowa na­
stąpi jutro we wtorek o 4ćj popołudniu, a we środę rano 
odbędzie się w kościele .Pleszowskim nabożeństwo 
żałobne, poczem zwłoki w tamecznym grobie familij­
nym złożone zostaną.

—  Wyszedł zeszyt 8y Przeglądu Polskiego na mie­
siąc luty, i zawiera w sobie: „Hybrydy" powieść 
współczesna (dok.) przez B o l e s ł a w i t ę ; — „Zapiski 
ornitologiczne" (ciąg dalszy) przez Kazimierza W o­
d z i e  k i e g o ;  „Kwestya wschodnia i kościół wscho­
dni" przez X. K u l c z y c k i e g o ; —  „Prawie powieść" 
(zbiór listów);—  „Niepoprawni" przez Józefa S z u j ­
s k i e g o ; — Przegląd literacki przez Józefa S z u j ­
s k i e g o ; —  Kronika bibliograficzna;— Przegląd po­
lityczny, przez Stanisława K o ż m i a n a —  „Sprawy 
ekonomiczne" przez Cezara H a l l e r a .

— Na miesiąc lnty obowiązali się sprzedawać naj- 
tsnićj pieczywo:

chleb p szen n y : Tomasz P i n d e l s k i  przy ulicy 
Floryańskiój i J a n S z n e i d e r  przy ulicy Sławkow- 
skiśj— za 1 cent 37a łutów wiedeńskich;

chleb żytni: Franciszek H e n i s z  przy ulicy Szew- 
skiśj— za 1 cent 4%  łut. wied.;

bulki przednie: Józef B a r t l ,  Franciszek H e n i s z ,  
obaj przy ulicy Szewskiej— za 1 cent l 3/4 łuty wied.

bulki zwykłe: Józef B a r t l  i Franciszek H e n i s z  
za 1 cent 2% łuty wied.

chleb parowy Gustawa B a r  u c h a :  Nr I  28 łut. 
za 11 centów, i w tym stosunku większy; Nr H za 
9y„ cent.; Nr HI za 8 1/ ,  cent.; Nr IV za 8 cent.; 
razowy 7 cent.

chleb p rą d n ic k i  i pfdzichowski: 1 funt 8 1/® cent.
—  Meteor, który był widziany w Krakowie d. 30 

stycznia o 7ej wieczorem, dostrzeżony był na wielu 
odległych punktach Europy. W Warszawie widziano 
go jako kulę ognistą, pędzącą od strony południowo- 
zachodniej ku północno-wschodniej. Z początku bły­
szczała światłem białem, potem czerwonawem, wreszcie 
rozprysła się na kilka części z niezmiernej siły świa­
tłem, tak iż cały widnokrąg został oświetlony. Prze­
bieg kuli ognistej trwał 4 sekundy, następnie w 3*/a 
minut dał się słyszeć silny i przeciągły huk podobny 
do grzmotu. W Wiedniu widziano ten meteor przed 
7mą w postaci kuli niebiesko płonącej, która znikła 
przy huku piorunowym.

—  Bal sobotni wydany przez Towarzystwo wzajemne 
go wsparcia rękodzielników, połączył wszystkie klasy 
spółeezeństwa, albowiem gospodarze balu porozsyłali 
bilety zapraszające do wszystkich klas mieszkańców. 
Czy równość w obliczu prawa, która jest zasadą w 
kwestyach prawnych, sprowadzi równość socyalną, 
tego nie dowiódł jeszcze bal sobotni. Równość praw 
jest rzeczą ustaw, równość socyalna rzeczą obyczaju 
Manifestacya takiej równości —  na balu, nie dajeje- 
szoze miary jej w codziennych stosunkach życia. Na 
balu jednak sobotnim takie panowało zachowanie, jak ­
by wszyscy obecni do jednego należeli towarzystwa. 
Dzisiejsza spółeczność zna bale publiczne, gdzie ró­
wne prawo dla wszystkich, prawo przyzwoitości, ale 
balów proszonych ze wszystkichjsfer nie zna wcale.

_  Jntro we wtorek odbędzie się bal publiczny 
na rzecz uczniów ubogich Instytutu Teohnicznego. Ba­
le te mają dobre wzięcie, a przeto i jutrzejszy wy­
padnie pewnie świetnie.

—  Wczoraj powtórzono 2aktową komedyą p. M, 
Bałuckiego Polowanie na męża, która poprzedziła 
znany od dawna na scenie obrazek narodowy ze śpiew­
kami w 1 akcie przez p. L. Anczyca z muzyką p 
Studzińskiego p. n. Łobzowianie, a o północy ode­
grano dla publiczności redutowej farsę p. n. Skandal 
jedno z tych w teatrach podrzędniejszych Paryża u- 
żywanych intermezzów, gdzie publiczność parterowa 
i lożowa wchodzi pozornie w spór z aktorami. Mas­
karada wczorajsza była mniej liczną niż poprzedza­
jąca, i wyjąwszy parę czarnych dominów, tę Ba-

miała cechę co dawniejsza pod względem 
intrygi i dowcipu. Niektóre maski pojmują jak 
się zdaje pod nazwą intrygi konieczną szykanę, 
w której dowcip nie gra najmniejszej roli, zastępując 
się trochę zakrawającą na trywialność żółcią. Obok mniej 
salę przepełniającej publicznośći, mniej też było ma­
sek i dominów, które na przeszłej reducie witały zna­
jomych i nieznajomych dość zwietrzałemi konceptami. 
Przepowiadają, że następna maskarada ma świetniej’ 
się przedstawić pod względem doboru masek i liczby 
osób biorących udział w reducie.

  Od piątku zaległy poczty ze Lwowa z powodu
nowych zaspów n • kolei galicyjskiój na kilku miej­
scach między Dębicą a Przemyślem. Wysłana jedna 
lokomotywa z odgartaczem śniegu, uwięzia, a toż sa 
mo spotkało dwie inne lokomotywy z dwóch przeci­
wnych stron posłane tamtćj w pomoc, i trzy te loko­
motywy wraz z odgartaczem stoją wśród śniegów 
między Mszaną a Rzeszowem.

—  Rzeszów Igo lutego.
(J . S.) We wsi Bratkowice, między Trzcianą a Gło­

gowem została popełnioną okropna zbrodnia. (Donie­
śliśmy już o niej z Wanderera. Red.) W sobotę d, 
25 stycznia żyd trudniący się rzeżnictwem, mieszka 
niec Bratkowic, poszedł zrana do bóżnicy, a jego żo 
na, zostawiwszy dwoje dzieci, dziewczynę 9-letnią j 

chłopca óletniego w domu, wyszła do doju; gdy zaś 
oboje wrócili, znaleźli z przerażeniem dzieci pozabijane 
i pieniądze w ilości 16 złr. skradzione. Ojciec zasią 
gnąwszy języka u sąsiadów, dowiedział się, iż cho 
dził po wsi miotlarz bratkowicki, na którego natych 
miast padło podejrzenie, iż był sprawcą zbrodni. Wy 
wiedziawszy się następnie, w którą stronę miotlarz 
się udał, pobiegł za nim, dognał go, przytrzymał, 
po jego przyznaniu się do zbrodni, oddał go w ręce 
sprawiedliwości. Poszkodowany już nie odebrał pie­
niędzy skradzionych od zbójcy, gdyż tenże przed nim 
zeznał, iż w przechodzie przez wieś schował je  w 
strzechę pewnego zabudowania, a tam już ich nie 
znaleziono, albowiem ktoś upatrzył zapewne złodzieja 
i ’ ‘ 1

wraz z krescencyą w Wesoło wie majątku p. Marfie- 
wicza w powiecie brzeskim.

—  Uczennice żeńskiego gimuazyum w Warszawie 
mają dać widowisko publiczne z żywych obrazach za 
biletami, a to z upoważnienia namiestnika. Dotych­
czas w żadnym jeszcze‘kraju obrazy z żywych osób 
nie wchodziły w zakres pedagogiczny.

— D. 30 stycznia w fabrykach żelaznych wyro­
bów hr. Zamoyskiego na Solcu w Warszawie, rura 
wentylatora w kuźni rozsadzoną została na drobne 
kawałki; szczęściem jednak, że w tój chwili robotnicy 
byli na śniadaniu. Wstrząśnienie było tak silne, iż 
w całym niemal zakładzie wyleciały szyby.

—  Dnia 29 stycznia w nocy znaleziono w W ar­
szawie w alei Jerozolimskiej człowieka z poderzniętem 
gardłem, w całkowitem porządnem ubraniu. Był to 
3 5-letni właściciel domu przy ulicy Pańskiej nazwi­
skiem Jan Doliński. Osoby podejrzane o morderstwo 
zostały aresztowane.

— Niejaki Thure chodzi po suficie i popisuje się 
tej sztuki w Warszawie. Ponieważ mucha dla tego

tylko chodzi po suficie, ze w stosunku do małego cię­
żaru swego ma nogi opatrzone haczykami, któremi 
się czepia nierówności muru, a po szklanym suficie 
nie mogłaby chodzić, przeto i ów Thure suwa się po 
desce pod sufitem umieszczonej nie gołemi nogami, 
lecz butami opatrzonemi pewnym mechanizmem. Są 
to kółka żelazne idące w wyżłobieniach deski, zape­
wne także wyłożonych metalem. Dla tego nie stąpa 
on po suficie, lecz po desce suwa nogami, a publi­
czność warszawska tak łatwa do uniesienia, wydaje 
okrzyk podziwienia.

  W Gdańsku około 4,000 ubogich bywa codzien­
nie żywionych z kuchni publicznych.

  Na kolei żelaznćj rządowój belgijskiój pod
Boussu zdarzyło się 27go stycznia nieszczęście, któ­
rego wina na nikim nie cięży. Z Qnićvrain do Je- 
mappes pędziła lokomotywa przeznaczona do zabra­
nia stamtąd części wozów. Naprzeciw niój jechał po­
ciąg osobowy z Brukselli, wszelako po innych szy­
nach. Jednakże w chwili gdy się próżna lokomotywa 
miała mijać z pociągiem osobowym, tender jój wy­
skoczył ze szyn i obalił się przed pociągiem osobo­
wym, przez co lokomotywa szarpnięta wyskoczyła ze 
szyn i uderzyła bokiem jednym o lokomotywę nad­
jeżdżającego pociągu. Obie machiny zgruchotane zo­
stały na kawałki; wagony osobowego pociągu jednego 
zostały zgnięcione, inne obalone. Maszynista osobnćj 
lokomotywy zginął. Maszynista i palacz pociągu zna­
leźli się wyrzuceni bez wielkiego szwanku, lecz z po­
dróżnych jedna kobieta zginęła na miejscu, 11 osób 
zostało tak cięko rannych, iż zaraz kilka z nich u- 
marło, a około 40 innych osób otrzymało rany mnićj 
niebezpieczne, chociaż niektóre ciężkie.

—  Dni 1 i 2 lutego pochmurne. Ciepłomierz d. 1

Izydora, Wilhelma, Rafała, Kamilę Newów i Edwarda 
Lityńskiego o wykreślenie prawa dożywocia Anny 
Rusieckiój i obowiązku Pawia i Teodory Ciecholew- 
skich złożenia tejże z połowy dóbr Kasperowca r a ­
chunków od 5 list opada 1783; kur. D: Rappaport.— 
Sąd lwowski Zygmunta Rodakowskiego o nakazie z a ­
płacenia Emilowi Strzeleckiemu sumy weksl. 1000 złr.; 
kur. Dr Tarnawiecki. — Sąd w Nowem Siole Józefa 
Wirzbickiego o wydaniu mu pozwu przez Benjamina 
Lukuczera i Majera Perlmutter o zapł. sumy 3,700 
złr.; ust. rozpr. 5 lutego.—  Sąd tarnowski Fortunata 
Głowaokiego o nak. zapł. Izaakowi Silbermann sumy 
weksl. 400 złr.

lutego doszedł do -+• 6°,7 R., od —  2°,3 R., 2go do 
do -+- 6°,O R. od -|- 0°,6 R. Barometr Igo lutego 
opadał, 2go zaś zaczął się podnosić, stan jego 3go o 
godzinie 6ój zrana 328“‘,55, zaś ciepłomierza -+- 1°,8 
Reaumura. Wicher południowo-zachodni ku wieczo­
rowi dnia Igo lutego się podniósł, 2go lutego prze­
szedł,'w zachodni i sprowadził deszcz z krupami i płat­
kami śniegu, w nocy z 2go na 3ci lutego ustał. Wiatr 
zachodni.

— We wtorek dnia 4go lutego Śgo Andrzeja Kor- 
syna biskupa i Śćj Weroniki panny.

Sprostowanie.
W numerze poprzednim Czasu w liście z Krakowa 

na lć j stronnicy, przedziałce 4ćj wiersz 4 i 5 ,  za­
m iast: „gmin miejskich" i „radni miejscy"— powinno 
być: „gmin w i e j s k i c h "  i „radni w i e j s c y " .

Uprawy Sądowe.

Kraków 3 lutego.

W ciągu tygodnia odbędą się przed tutejszym są 
dem karnym następujące rozprawy ostateczne:

We wtorek dnia 4: Mądrzykowskiego Jana — o 
podrobienie biletów bankowych austryackich: Kozłow­
skiej Tekli —  o gwałt publiczny; Mroza Jana —  o 
kradzież;

we środę dnia 5: Jonasowej Franciszki — o kra­
dzież ;

we czwartek dnia 6 :  Więcka Pawła i wspólni 
cżki — o krzdzież; Węgla Jana —  o kradzież;

w piątek dnia 7: Chorążego Szymona i wspólni­
ka — o ciężkie obrażenie ciała;

w sobotę dnia 8: Więcka Antoniego i wspólni­
ków— o gwałt publiczny; Olka Stanisława —  o cięż 
kie obrażenie ciała; Machera Jana —  o oszustwo.

Rozprawa ostateczna Jana Mądrzykowskiego o pod­
robienie biletów bankowych austryackich rozpocznie 
się jutro o godzinie wpół do lOtej zrana. W proce 
sie tym wystąpi 10 świadków.

Przyjechali do Krakowa od 1 do 3 lutego.

HOTEL DREZDEŃSKI: Feliks Dołański właśc. 
dóbr z Galicyi, hr. N. Hohenberg wł. d. ze Szląska. 
T . Zaczijek z Czech, Walenty Sumiński z Kongre­
sówki.

HOTEL SASKI: Konrad Zeyaniger z Monachium. 
Karol Łempicki wł. d. z Płocka, Ligocki c. k. major 
z Galicyi, Hermann Ebstein handlarz drzew z Prus, 
Klementyna Homolaczowa właś. d. z Balic, Leopold 
Schonzs kupiec z Pragi, Tadeusz Ligęza wł. d., Marya 
Ligęzina wł. d. z Tymowy, Karol Morst z Wiednia 
Józef Grodzicki właś. dóbr z Galicyi.

HOTEL POLLERA: Kajetan Wolski właś. d. ze 
Spytkowic, Daniel Seideman kupiec z Wiednia, Eme 
ryk Stal z Miechowa, Adolf Moreau prof, z Tarnowa 
Ludwik Ehrhard inżynier z Bawaryi, Aleksander Grim 
z Kongresówki, Justyan Mrozowiecki, Marya Balta- 
zińska właś. dóbr z Galicyi, M. Sternberg kupiec z 
W iednia, Paweł Zawadzki właśc. dóbr z Prus, Sta 
nisław Białobrzeski z Sierprzy.

TREŚĆ OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH
w Gazecie Lwowskiej.

P o s a d y :  Dozorcy stajen przy salinach w Wie­
liczce (tygodniowo 6 złr. mieszkanie i sól) do 20go 
lutego.

L i c y t a c y e :  W dniu 31ym marca w Krakowie 
sprzedaż ®/8 części młyna z gruntem w Batowicach 
pod L. 7 (wadyum 100 złr.).

Z a w i a d o m i e n i a :  Sąd tarnowski Franciszka, 
Ferdynanda i Maryę Koszów i Karola Wilczyńskiego

 j m __r __  o relicytacyi w d. 5 lutego realności pod L. 3-135
i zamiast podejrzanych przyMądów palnych” wyciągnął j na Grabówce w Tarnowie.—  Sąd tarnopolski Andrzeja
ze strzechy banknoty. j Górskiego i Franciszka Rusieckiego o wydaniu im po-

• W d. 28 stycznia zgorzały w nocy stodoły! zwu przez Jana i Józefę Joczów, Teresę Strońską,

Gospodarstwo, przemysł i handel
Z pod Brzostka 29 stycznia.

(M. D.) Korespondancya w Kronice Czasu Nr 18 
d. 23 stycznia umieszczona, jak z jednój strony o 

gorliwości szanownego korespondenta, w celu wyje­
dnania pożyczki dla poszkodowanych zeszłoroczną po­
wodzią, daje świadectwo, tak z drugiej zdaje się czy­
nić wyrzuty opieszłości w przesianiu do Rady pań­
stwa stosownych petycyj. Sądzimy jednak, że ta o- 
pieszałość, a raczój rozwaga, ze wszech miar pochwa­
ły-jest godną, bo kto pożycza, pamiętać koniecznie 
powinien, że przyjdzie czas, w którym z długu uiścić 
się trzeba. Jeżeli jedna elementarna klęska niektóre 
niby to postępowe nawet gospodarstwa w takim sta­
nie upadku postawić potrafiła, że już o własnych si- 
ach ostać się nie mogą, jeżeli gospodarstwa takie, 

nie gardząc nawet przemysłem i to wszechstronnym 
w pomyślnych dla rolnictwa latach, nigdy, jak się to 
trafia, ani podatków ani procentów Instytutom kredy­
towym należnych wypłacać regularnie nie były w mo­
żności, ale co kwartał, miasto banknotów, lojalność, 

woją do kas rządowych niosły, jeżeli gospodarstwa 
powtarzam, takie z zamazanemi extraktami tabularne 
mi, które na powszeehnćj wystawie paryskiój w od­
dziale austryaokim, jako produkt przemysłu galicyj­
skiego odpowiednie znalazłyby miejsce, wobec faktu, 
że im Instytuta kredytowe kapitały już wypowiadają, 
na takim stopniu upadku stanęły: to zapytujemy, gdy 
znowu nowym długiem obciążone zostaną, chociażby 
nawet bezprocentowym, zkąd kiedyś na spłacenie za- 
ciągniętćj pożyczki funduszów dostarczą? Nadzieja, 
że ta nowa pożyczka wedle teoryj gospodarskich u- 
żyta, złote przyniesie plony, jest złudną. Mogłoby to 
być może prawdą, ale w ziemskiój własności od cięża­
rów bądź instytutowych bądź wekslowych wolnój; 
widzimy bowiem w praktyce, jakie owoce dawniej­
sze wydały pożyczki: będzie to więc dla konających 
piżmo, co przedłuża wprawdzie konanie, od śmierci 
jednak nie uchroni, a lepiój już podobno skończyć 
żywot apopleksyą, niż przykrą konsumcyą, jeżeli już 
śmierć w księdze zapisana przeznaczeń. Jeżeli z su­
my 250,000 złr. przez N. Pana do rozdziała pomię­
dzy poszkodowanych najłaskawiój przeznaczonej, a 
całkowicie nierozdanćj, pozostała część do rozdania, 
jak się spodziewać należy, jeszcze nadejdzie, to by­
łoby do życzenia, aby komitety powiatowe, w tym 
celu istniejące, jak  najoględnićj postępowały, i tym 
jedynie przeznaczonemi do rozdziału funduszami szły 
w pomoc, którzy na zaprowadzenie wiosennych zasie 
wów i wyżywienie rodzin, a nie na eksperymenta go­
spodarskie bądź przemysłowe, zasiłku niezbędnie po­
trzebują. Nakoniec co do zaciągania tak skwapliwie 
przez szanownego korespondenta z Dęborzyna dora- 
dzanćj pożyczki, nie pozostaje, jak  zyczyć najskrupu- 
latniejszćj oględności, iżby samami zaciągnjonemi nie 
obciążać ile możności już i tak aż nadmiar obciążo- 
nćj ziemi, którćj przeciążenie tylko do wywłaszczenia 
doprowadzićby musiało. Życzylibyśmy dalśj, aby sza­
nowny korespondent z Dęborzyna raz przecie nas 
nauczył innego sposobu bytu, jak zaciągania poży­
czek bez nadziei spłaty kapitału i procentów. Z wdzię­
cznością przyjęlibyśmy powtarzam naukę, jak wyjść 
z długów, które nas gniotą, bez robienia nowych.

Wiedeń 1 lutego (telegram). Ciągnienie seryj 
losów pożyczki z r. 1860 odbyte dziś, wykazuje na 
stępujące serye wylosowane:

18932, 9391, 8538, 8693, 10359, 17191, 16968, 
1126, 7996, 16212, 18358, 15980, 17172, 17470, 
7262, 2863, 13362, 9421, 4148, 2263, 4033, 44, 
15262, 14225, 3103, 11179, 3917, 19125, 18939, 
15576, 14763, 1476, 19767, 18386, 1892, 19745, 
510, 17848, 17156, 15868, 17637, 5249, 15962, 
8401, 1019, 14799, 12111, 5944, 17868, 19457, 
14595, 3963, 9703, 11016, 3155, 5755, 17198 
19846, 12222, 1824.

i®raee£ląd p o lity czn y .

Depesze telegraficzne.

Pary* 31 stycznia. Na posiedzeniu Ciała pra­
wodawczego rzekł F a v r e  z powodu projektu u- 
stawy drnkowej: Opozycya będzie głosowała za 
projektem, który znosi uprzednie potwierdzenie 
monopolu drukarskiego i księgarskiego, wszelako 
inne postanowienia muszą być wprzódy zmienio­
ne. Ucisk prasy od r. 1852 sprowadził zewnątrz 
wyprawę mexykańską i podrzędną rolę Francyi 
w r. 1866, wewnątrz zaś stagnacyę ruchu, poży­
czki, niepokoje i niepowodzenia. (Tu przerywają 
mówcy.) Dalej Favre potępia pociski wymierzone 
przeciw prasie skazanej na milczenie. Mówi, że 
należy przyjąć wolność, nie zajmnjąc się przejścio- 
werni niepokojami, któreby mogły stąd wypłynąć. 
C a s s a g n a c  pyta: dla czego przedłożono projekt 
ustawy; nie żądała go większość, a opozycya nie 
pochwaliła go; ustawa wprawi spóleczeństwo w 
niepokój i przyczyni się tylko do przymuożenia 
nowych sił przeciwnikom rządn.

Pary* 31 stycznia- W dalszym ciągn obrat 
Ciała prawodawczego G r a n i e r  de  C a s s a g n a c  
żąda odroczenia obrad nad projektem ustawy druko­
wej, dopóki namiętności nie uciszą się, a  rozbrojenie 
stronnictw nie dozwoli zastosować systemu angiel 
skiego. Jutro dalszy ciąg obrad.

Pary* 31 stycznia. Zapewniają, że cala po 
życzka węgierska została tu podpisaną. Oczekują 
nadejścia wiadomości o podpisach zebranych w 
Węgrzech, zanim ogłoszą podpisy tutejsze.

Pary* 31 stycznia. La Patrie mniema, że pro 
jekt ustawy finansowej na rok 1869 podanym bę 
dzie deputowanym dopiero w połowie lutego.

Paryż 1 lutego. W ciele prawodawczem pod 
czas obrad nad ustawą drukową, rzekł N o g ę  ni 
S a i n t  L a u r e n t ,  że projekt ustawy drukowej nie 
zasłużył na zarzuty opozycyi, ani też większości

rozbiór artykułów nastręczy sposobność udowo­
dnienia tego. B a r  o ch e  protestuje również co 
do zarzutów podnoszonych przeciwko ustawie. 
Odpowiada ona wiernie zasadom liberalnym z r. 
1789, ale utrzymuje dostateczną represyę. Rząd 
bacznie rozbierać będzie wszystkie poprawki; po­
trzeba, aby Izba wzięta projest ustawy pod ści­
słą rozwagę, zanim o losie jego orzecze. Baroche 
kończy terni słowy: Głos narodn nie jest repre­
zentowany przez prasę, lecz przez ciała wybor­
cze, których reprezentanci zdanie swoje objawią. 
? i c a r d  dziękuje Gouinowi za obronę ustawy i 
mówi, że przyjęcie jej jest niezbędnem teraz, kie­
dy dekret z r. 1852 upada. Protestuje przeciw 
zakazowi, który po za Izbą wymusza milczenie. 
!fa tern zamknięte zostały ogółowe obrady. W po­
niedziałek przyjdzie pod obrady poprawka 011 i- 

i e r a .  — La France dowiaduje się, że zgroma­
dzenie deputowanych większości pod przewodni­
ctwem Hieronima D a v i d  a postanowiło głosować 
przeciw projektowi nstawy. Obawiają się, że ta 
okoliczność może rząd spowodować do cofnięcia 
rrojektu ustawy.

Pary* 1 lutego. La Patrie donosi: Wczoraj 
wieczór i dziś przed południem odbyły się nad­
zwyczajne posiedzenia rady ministrów i tajnej ra­
dy. Moniteur de 1’Armee potwierdza, że wyprawa 
francuska w Rzymie ograniczy się do jednej dy- 
wizyi pod wodzą jenerała Dumont.

Fioreucya 31 stycznia. Senat uchwalił dziś 
ustawę względem tymczassowego budżetu na mie­
siąc luty 73 głosami przeciw trzem.

Florencya 31 stycznia. Donoszą z nad gra­
nicy papieskiej, że w Rzymie nalegają na ukoń­
czenie tortyfikacyj na Monte Aventino i Janiculo 
tudzież na zamku Sgo Anioła. Wydano rozkazy 
rrowadzenia gorliwie robót fortyfikacyjnych do 
koła ogrodów Watykanu. Policya papiezka podwa­
ja czujność przy brodach Tybra między Orte i 
Bassano.

Florencya 1 lutego. Nazione donosi, że za­
ślubiny księcia Humberta z księżniką Małgorzatą 
Sabaudzką obchodzone będą 26go kwietnia.

Florencya 1 lutego w nocy. Dzienniki wie­
czorne donoszą, że małżeństwo królewicza Hum 
oerta odbędzie się 20go kwietnia. — Italie mówi, że 
jen. D u m o n t  przybędzie w poniedziałek do Ci­
vitavecchia. Wojsko francuskie, które ma wrócić 
do kraju, wyruszy natychmiast po przybyciu po­
miecionego jenerała.

Florencya 1 lutego. Correspondance itedien- 
ne pisze: Dowiadujemy się właśnie, że dwie fre 
gaty francuskie odpłynęły z Tulonu, dla zabrania 
w Civitavecchia jednej z dwóch brygad, tworzą­
cych tam załogę francuską.

Florencya 1 lutego. Na posiedzeniu Izby 
deputowanych B r o g l i o  broni komisarzy i syn­
dykatu instytutów kredytowych, poczem wszystkie 
rozdziały budżetu rolnictwa przyjęte zostały. Me- 
n a b r e a  oznajmia Izbie w imieniu króla małżeń 
stwo przyszłe królewicza Humberta z księżniczką 
Małgorzatą. Spodziewa się, że Izba i naród wezmą 
udział w tym pocieszającym dla rodziny królew- 
skićj wypadku. Prezes Izby wniósł o wysłanie do 
króla deputacyi z powinszowaniem tudzież o uło­
żenie adresu. Izba przyjęła wniosek.

Weimar 1 lutego. Sejm odrzucił 17 głosami 
przeciw 13, wniosek względem zaprowadzenia wy- 
lorów powszechnych.

Sztutgart 1 lutego. Stronnictwo niemieckie 
(tj. nie praskie), ogłosiło dziś odezwę z powoda 
wyborów do parlamentu cłowego, ktOrego celem 
byłoby połączenie narodowo polityczne Niemiec, 
i  Podpisali tę odezwę ks. Langenburg i ks. Loe- 
wensteiu, tudzież wielka liczba deputowanych i 
znakomitych obywateli.

Kopenhaga 31 stycznia. Dziś w południe 
miało nastąpić podpisanie traktatu o sprzedaż wysp 
duńskich w Iudyach Zachodnich. Dokument raty­
fikacyjny posłano kuryerem do Washingtonu.

Petersburg 1 lutego. Pod przewodnictwem 
Carewicza utworzył się komitet centralny dla 
wspierania nawiedzonych nędzą mieszkańców w ró­
żnych stronach Rosyi. Zaprzeczają urzędownie, 
aby kontradmirał P op  o w miał zastąpić kontr­
admirała B u t a k o w a  na wodach greckich.

Petersburg' 1 lutego. Artykuł wstępny Pe­
tersburger Ztg (niemiecka) przypisuje odosobnie­
nie Rosyi wybrykom prasy panslawistycznej i kno­
waniom panslawistów. Rząd rosyjski obcy jest 
tym zabiegom, tudzież niechętny wojnie z całą 
Europą. Za granicą nie rozumieją dokładnie sto­
sunków rosyjskich i biorą to co piszą dzienniki 
za zdanie rządu. Artykuł ostrzega, aby nie ustę­
pować panslawistom; byłoby to uczynić zadosyć 
życzeniom Polaków i niweczyć pokojowy rozwój.

m ą d r y t  30 stycznia. Królowa przyjmowała 
dziś posła pruskiego, który złożył jej listy uwie­
rzytelniające go jako posła Związku północuo-nie- 
mieckiego.

Bukarest 31 stycznia. Projekt adresu przed­
łożony przez komisyę wyraża uczucia miłości i 
czci dla księcia, dziękuje mu za utrzymanie swo­
bód politycznych wśród trudnych okoliczności i 
przyrzeka zająć się bezzwłocznie projektami rzą- 
dowemi. Adres senatu dziękuje księciu za dobro­
dziejstwa krajowi przyniesione i wyraża nadzieję 
zakwitnięcia kraju pod dynastyą księcia.

W ashington 1 lutego. Kongres uchwalił nową 
ustawę względem zniesienia podatku od bawełny. 
Nowa ustawa znosi natychmiast taksę wewnętrzną 

międzynarodową, następnie znosi opłatę od przy 
wozu obcej bawełny po dniu 1 listopada r. b.

Austryi pogodzić się dały. Dodaje oraz Nord, że 
w odpowiedzi na tę nieprzychylną manifestacyą 
z Watykanu, rząd austryacki zbliżyć się miał do 
gabinetu florenckiego, ,z czem pomieniony organ 
rosyjski łączy uwagę, że postępowanie to wydaje 
mu się w tej sprawie nieodpowiednie; czyżby bo­
wiem rząd austryacki przypadkiem sądził, że 
krok ten sprawi W Watykanie najmniejsze wra­
żenie? Byłoby to wielkiem zładzeniem. Bar. Beust 
dostarczyłby tym sposobem Stolicy Apostolskiej 
nowego powodu do ożywienia uopozycyi ducho­
wieństwa i pewnego stronnictwa, które może bar­
dziej jeszcze Włoch nienawidzi, aniżeli jest przy­
wiązane do Rzymu.

Wreszcie ^dodamy tu, że wedłng doniesień z 
Wiednia, wysłano stamtąd d. 30 stycznia iustrak- 
cye, hr. Crivellemu, obejmujące 10 punktów od­
noszących się do zasad konkordatu.

Fetersbarska gazeta niemiecka, będąca wyrazem 
stronnictwa dawniej u steru rządu stojącego, po­
wstaje przeciw panslawizmowi i pragnie oczyścić 
rząd z zarzutu solidarności z polityką słowiańską. 
Odkąd dzienniki urzędowe rosyjskie wyparły się, 
aoy Rosya miała zamysły względem Wschodu i 
Austryi, pomieniona gazeta otrzymała polecenie 
wystąpienia przeciw panslawizmowi nieco śmielej. 
Stanowisko Frus wobec AuBtryi i Francyi, które 
uacechowaliśmy dziś w artykule wstępnym stało 
się powodem tego na całej linii bojowej odwrotu 
Rosyi. Petersburger Ztg daje do poznania, że gdy­
by panslawizm wziął górę, zyskaliby na tern Po- 
lacy. To miałoby chyba znaczyć, że Europa po­
stawiłaby naprzeciw kwestyi słowiańskiej, kwestyę

Memorial diplomatique zapewnia, że w sprawie 
rokowań między gabinetem wiedeńskim a Stolicą 
Apostolską względem zmiany konkordatu msgr 
Antonucci Falcinelli, nuneyusz apostolski w Wie­
dniu udzielił bar. Beustowi depeszę umotywowa­
ną kardynała Antonellego, w której tenże oświad­
cza dworowi wiedeńskiemu powody konieczne 
niepozwalające papieżowi wchodzić w układy o 
zmianę konkordatu na podstawach wskazanych 
przez hr. Crivellego. Zdaniem Norda, nie w tern 
leży główne niebezpieczeństwo: albowiem na tę
odpowiedź musiał być gabinet wiedeński po czę­
ści przygotowanym; lecz kardynał Antonelli nie 
tylko wymawia się od wszelkich układów, ale 
oraz protestuje przeciw samej myśli zmiany tego 
aktu, którą uważałby jako zagrażającą prawom 
kościoła.

Nord utrzymuje dalej, ze rząd austryacki uwa­
żając w takim razie wszelkie dalsze nkłady za 
niemogące sprowadzić praktycznego rezultatu, zrzec 
się ich stanowczo zamierza i przystąpić ma do 
zmiany konkordatu na drodze prawodawczej, nie 
pomijając względów dla Stolicy Apostolskiej, ja 
kieby tylko z nowemi instytucyami organicznemi

W Izbie deputowanych w Berlinie toczyły się 
w sobotę walne rozprawy nad wynagrodzeniem 
detronizowaDych książąt. Szło tam nie tylko o pie­
niądze, lecz i o zasadę, to jest, czy na korzyść 
jedności niemieckiej mogą Frusy wyzuwać panu­
jących niemieckich z ich siedzib? Szło tam o wy­
nagrodzenie króla Hanowerskiego i księcia Nas- 
sauskiego. Deputowany Sybel postawił poprawkę 
do wniosku rządowego, aby przyznane królowi 
Jerzemu wynagrodzenie nie było mu wręczone, 
lecz tylko udzielany mu procent, sam zaś kapi­
tał, aby służył za rękojmię, że król Jerzy nic ta ­
kiego nie przedsięweźmie, coby zagrażało oderwa­
niem Hanoweru, tudzież, aby zaniechał wszelkich 
roszczeń do dziedzictwa w Brunszwiku, w razie, gdy­
by korona pruska miała ten kraj otrzymać tytu­
łem spadku. Wnioskodawca wszelako cofuął za­
raz drugą część poprawki ze względów, że tako­
wa dotyczy sprawy niemogącej być jawnie tra­
ktowaną. Nadmienić tu musimy, że dom Hohen­
zollernów rości sobie nie prawo lecz pretensyę 
wcale nieuzasadnioną do Branswiku, z powodu, 
że jedna z księżniczek Wolfenbitelskich siedziała 
niegdyś na tronie brandeburskim- Natomiast pa­
nujący dom w Hanowerze, jest rzeczywiście do­
mem brunszwicko-oldenburskim. Już dawniej z po­
pędu dworu praskiego wyszła broszura udowo- 
dniająca prawa Frus do Brunszwiku- Dzisiejszy 
książę Brunszwicki jest bezdzietny, starszy brat 
jego żyjący w Paryżu, wygnany w r. 1830 z kra­
ju, również jest bezdzietnym, a przeto spadek nie­
zadługo się otworzy.

Opozycya przeciw projektowi rządowemu wy­
chodziła z dwóch punktów: jednego, że państwo 
pruskie nie kupiło państwa hanowerskiego od je ­
go króla za pieniądze; powtóre, że król Jerzy ja- 
ao człowiek prywatny po straeie królestwa, nie mo­
że mieć przyznanego wynagrodzenia, które prze­
nosi wartość osobistych dochodów jego z czasów 
kiedy był królem. Względy polityczne nakazywa­
ły deputowanemu Z i e g l e r o w i  przystać na wy­
nagrodzenie, lecz śoieśuić jego wysokość. S c h u l ­
ze z Berlina oświadczył się przeciw umowie, ja­
ko zawartej między rządem pruBkim a byłym kró 
lem Hanowerskim bez poprzedniego zezwolenia 
sejmu na cyfrę wynagrodzenia. Namawia on Izbę, 
aby odrzuciła kontrakt zawarty o wynagrodzenie 
pieniężne za sprzedaż ziemi i ludu. Hr. B i s m a r k 
występuje w obronie rządu: twierdzi on, że Frusy 
wywłaszczyły po prostu króla Hanowerskiego na 
rzecz Frus i Niemiec. Trzeba go zatem wynagrodzić. 
Aneksya nie jest prostą zdobyczą. Jeżeli Izba odrzuci 
traktat, rząd postąpi sobie według konstytucyi, lecz 
zarazem nie będzie mógł sprawować dalej urzędu 
swego, a niecb ci obejmą władzę, którym się 
zdaje, że dadzą sobie inaczej radę. Minister wy­
raziwszy tę pogróżkę, powiedział, że spodziewa 
się, iż nim upłynie pół roku, wróciłby do władzy. 
Hr. Bismark nadmienił także, iż król hanowerski 
zrzekł się praw Bwoich do tronu i że pobierać 
będzie tylko procent od przyznanego sobie wy­
nagrodzenia. Po odrzucenia poprawki S y b l a ,  Iz­
ba uchwaliła propozycyę rządu w głosowaniu 
imiennem 254 głosami przeciw 113.

Pocztą Lloyda otrzymano w Tryeście wiadomo­
ści z Aten i Konstantynopola z dnia 25 stycznia. 
Rząd grecki zamierza r o z w i ą z a ć  Izbę. Według 
pogłoski obiegającej w Atenach, Porta chce dać 
Krecie tę samą autonomią, jaką ma Samos. Paro­
wiec grecki „Enosis" odstawił znów na Kretę 150 
ochotników. Doniesienia z Krety dochodzące do 
13go stycznia, mówią o kilku utarczkach.

Stanowisko Fuada paszy jest znowu utrwalone. 
W Stambule krążyła wieść, że Cesarz Napoleon 
zamierza w kwietnia albo maju o d w i e d z i ć  Suł­
tana. Mitad pasza przeznaczony jest podobno na 
gubernatora Krety.

Ostatnie depesze telegraficzne „Gzasn
Wiedeń 3 lutego godż. 3T2 popołudnia. Wy­

dział budżetowy delegacyi węgierskiej podzielił 
się na trzy sekeye: wojny pod przewodem pre­
zesa Sennyeya; spraw zagranicznych, ktróremu 
przewodniczy Orczy; i skarbu pod prezydencyą 
Szogyeniego. Wszystkie sekeye miały przed poła- 
dniem narady.

Fioreucya 3 lutego. Corresp. italienne do­
nosi, że w Mantni w skutku postanowieniu władz 
kościelnych, aby obchodzić nabożeństwo trzech- 
dniowe z powodu zwycięstwa pod Mentaną, wy­
buchły niepokoje. Z tego powoda minister spraw 
wewnętrznych zarządził bezzwłoczne kroki, dla 
zapobieżenia podobnym niepokojom na innych 
miejscach królestwa.

Kursa. W i e d e ń  3 lutego, godzina 2 po pcńnd. 
Metaliki 5765. — Pożyczka narodowa 66*55.-~ 
Losy z roku 1860 84*10.— Akcye banka 677.— 
Akcye kred. 188*80. Londyn 119*—. — Srebro 
117*25.— Dukat 5*70.

ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR X WYDAWCA

Antoni Jfkłobukowski.



4 CZAS z Wtorku 4 Lutego 1868.

N “  RADA OGÓLNA
T O W A R Z Y S T W A  D O B R O C Z Y N N O Ś C I

w KRAKOWIE.
Na mocy pozwolenia wysokich władz 

krajowych, Rada ogólna1 pośpiesza zawia­
domić dobroczynną publiczność Krakow­
ską, że w celu odbycia Loteryi fantowej, 
na korzyść ubogich pod opieką Tow. dobr. 
zostających, podjęły się w r. b. zbierania 
fantów, z szlachetnego poświęcenia się dla 
drugich, następujące szanowne damy To­
warzystwa dobroczynności.

Eleonora z Cypcerów Aleksandrowiczowa.
Walerya z Łempickich hr. Badeniowa.
Paulina z Ratajskich hr. Dzieduszycka.
Helena z hr. Wodzickich Dembińska.
Józefa z Rosenzweigów Feintuchowa.
Eufemia z Kaczmarskich Gwiazdomorska.
Emilia z Węglińskich Hoszowska.
Anna z Treitlerów Helclowa.
Marya Umingowa.
Marya z Mączyńskich Kremerowa.
Cecylia i Helena hr. Małachowskie.
Krystyna z hr. Ponińskich Milieska.
Olimpia z Przygodzkich Machalska.
Emilia z Wojnarowskich Mikułowska.
Zofia i Katarzyna z hr. Branickich Potockie
Marya z Florkiewiczów hr. Potocka.
Józefa z Wolańskich Riedmiillerowa.
Amelia z Skrzyńskich jenerałowaSkrzynecka
Józefa z hr. Moszyńskich hr. Szembekowa.
Teresa z ks. Sułkowskich hr Wodzicka.
Antonina z Szulców Wojczyńska.
Marya Wilkoszewska.
Julia z Różyckich Zakaszewska.
Teresa z Hannowiczów Zebrowska.

Kraków dnia 22 Stycznia r. 1868.
Prezes: MC. H oszow ski.

(169-1-3,T Sekretarz: J .  G łę b o c k i .

D Y R E K C Y A
Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń

od ognia i od gradu 
w  K r a k o w i e ,

podaje niniejszem do wiadomości stron interesowanych, że zmia­
ny w Statucie Towarzystwa na ogólnem Zgromadzeniu w dniu 
3 Czerwca 1867 r. uchwalone, a przez Wysoki Rząd potwierdzo­
ne, w osobnym dodatku drukowane, PF. Delegatom i Agentom  

Towarzystwa rozesłane zostają.
Jedną z głównych zmian jest wykreślenie ze Statutu §. 51, 

w skutek czego potrącanie 5% od wynagrodzeń za pogorzele na 
fundusz rezerwowy, ustaje.

Kraków dnia 1 Lutego 1868. (279-i-3)T

MM. W o d z i c k i .  — B i e s i a d e c k i .  — J Ł i e s s k o m s k i .

eśliby miejsce pobytu s t t l o l f a  Włym- 
t o w t t a  komu było wiadome, npra- 
szsm w imię dobrej sprawy o udzie­

lenie wiadomości w prost pocztę na swój koszt, 
pop adresem: Grana' rue, 40. Genive (in  Lu-
isss) C R gm tou itt. 267-l-3)T

E d y  k t.
L. 21738. (256 ~3)T

C. K. Sąd delegow. miejski powiato­
wy Krakowski wiadomo czyni, iż w dniu 
3. Października 1867 zmarła w Krako­
wie bez pozostawienia testamentu Agne- 
szka z Grottów Żychowiczowa.

Gdy prawni dziedzice zmarłej Agneszki 
z Grottów Żychowiczowej nie są sądo­
wi wiadomi, przeto wzywa się wszyst 
kich tych, którzy prawa do spadku w mo­
wie będącego z jakiegobądźkolwiek ty­
tułu sobie roszczą, aby w przeciągu je­
dnego roku od ogłoszenia niniejszego e 
dyktu, spadek tenże obok wykazania praw 
spadkowych przyjęli i w tym celu do­
tyczące dowody oraz oświadczenia tutej­
szemu sądowi przedłożyli, w razie bo­
wiem przeciwnym massa spadkowa po 
Agneszce z Grottów Żychowiczowej, któ­
rej kuratorem Adwokat Dr. Leon Koree 
ki ustanowionym został, tylko ze zgla- 
szającemi się wylegitymowanemi dzie­
dzicami przeprowadzoną będzie, części 
zaś nieprzyjęte lub o ileby się nikt 
mających prawo do spadku nie zgłosił, 
—  cały spadek — Sądowi k. pruskiemu 
w Czamikowie wydanemi zostaną.

Kraków dnia 6 Stycznia 1868.

Obwieszczenie.
Przy Wydziale powiatowym w Żywcu 

jest posada Sekretarza z roczną pensyą, 
500  złr. wal. austr. do obsadzenia.

Ubiegający się o tę posadę zechcć 
swoje należycie poparte podania najda- 
lój do 15 Lutego bież. roku Prezydyum 
tegoż Wydziału przedłożyć. ( 263-3-3)T  

Z Wydziału powiatowego 
Żywiec dnia 26 Stycznia 1868 r.

K o n k u r s .

W  celu obsadzenia
p o s a d y  S e k r e ta r z a

przy Radzie powiatowej Mieleckiej, do 
której Wydział powiatowy roczną pen- 
syę 800  złr. w. a. zaproponuje na Ra­
dzie, rozpisuje się konkurs.

Życzący sobie otrzymać tę posadę ze­
chcą franko podania z dowodami uzdol­
nienia swego do Wydziału Rady powia­
towej na ręce członka p. Dr. Bartosiń- 
skiego Notaryusza w Mielcu do 20 Lu­
tego b. m. nadesłać. Posiadający ukoń­
czone' studya prawnicze pierwszeństwo 
mieć bęą. (255~3)T

Wydział powiatowy w Mielcu.

Ogród
kwiatowo-owocowo-warzywny .wraz z od­
powiednim lokalem przy ulicy Wielopole 

Nr. 66; również,

S z y n k
z zabudowaniami pod Nr. 65 od 1 Kwie­
tnia b. r. do wydzierżawienia. Bliższa wia­
domość: Krzysztofory I piętro drzwi N. 21.

(224-l-3-)T

Piękne Kamelie i Bukiety
oraz rozmaite

n a s i o n a ,
obok Ujeżdżalni N. 15 przy Ka­

pucynach.— Adres F. B+
(2 3 3 - l-3 )T

C. k. uprzywilejowany

G A L I C Y J S K I  A K C Y J W Y

BANK H IPO T E CZNY.
Odpowiadając na wielostronne zapytania podaje do powszechnej wiadomoś­

ci, iż dla dogodności gmin, korporacyj i zakładów chcących lokować kapitały 
w listach' hipotecznych c. k. uprzyw. gal. akcyjnego Banku hipotecznego, Listy 
takowe na rzecz wspomnionych osób winkulowane być mogą a Bank hipotecz­
ny zarządził, by wypłata kuponów od winkulowanych listów, hipotecznych nastą­
piła nietylko w kasie głównej we Lwowie, ale nadto we wszystkich miastach po­
wiatowych, według żądania właścicieli tychże listów hipotocznych. (i56-5-iO)T

RESTITU TIO N S-FLUID
Kto takowy mieć życzy n ie fa łs z o w a n y , niech się zgłosi dó pana

O. Ullrich w e W iednia Landskrongasse Nr. 1.
Cena */, skrzynki (12 flaszek) złr. 20. — l/ t skrzynki (6 flaszek) złr. 10.60 

%  skrzynki (3 flaszek) złr. 5.60.

K a r o l  {S im o n  weterynarz,
Wynalazca F l u i d u  i opartego na nim s p o s o b u  lew z# !fi8 .

(381-1-8)^

Pewna pomoc dla cierpiących na włosy.
!!!Najlepszyfśrodek upiększenia włosów!!!

c.k. wyłącz. uprzywilej.

CHINO-GLYCERY-lft NOWA POMADA
£ .  G r o s s a  i  G .  H e l i a ,

Magistrów Farmacyi.
Ta prawdziwie skuteczna, a zarazem wyborna kosmetycz­

na Pomada na porost włosów, używaną jest z najlepszem powo­
dzeniem przeciw wypadaniu włosow, na szybkie I zupełne usu­
nięcie tworzenia się łupieżu, na wzmocnienie i ożywie­
nie dna włosów, również korzystną okazuje się być do upiększenia 
włosów, robiąc ich miękkiemi, połyskującemi i kędzierza­

we mi , zachowuje je od siwizuy.
Cena wielkiego słoika 1 złr. SO cent. — małego 80 cent.

MB. Do każdego słoika Pomady Chino-glycerynowej, dołącza się bro: 
szura, opracowana na zasadzie najnowszych naukowych badań pod tytułem- 
„Anleitung zur rationellen Pflege der Haare und zur Regeneration des ge- 
schwachten und entkrdfteten Haarbodens.u

Główny Skład rozsyłkowys Apotheke ,zum rothen Krebs," 
am hohen Markt in Wien.

BPUflr Składy: w K r a k o w i e  u p .  Józefa Jahna  — we Lwowie 
u aptekhrza p. A. Berlinera, — w Tarnowie u p. Wielogórskiego.

Wysyłki pocztowe za odebraniem należytości lub pobraniem pocztą u- 
skuteczniają się szybko. — Opakowanie policzą się jak najtaniej. ('1853-11-12)

P o r t r e t y  p a n u j ą c y c h  i współczesnych.

Tylko oryginalne Fotografie.
H a n d e l  s z t u k i

Augusta i Wikt. Angerera
w Wiedniu,

verlangerte Karntnerstrasse, 51.
Pałac Todesco, (205-2-4) 

poleca swój bogato zaopatrzony
  n a j w i ę k s z y  S k ł a d ^ ^ j l

wszelkich gatunków Fotografij, widoków krajowych i zagranicznych pięk­
nych Albumów, złoconych i rzeźbionych Ram, Papier-Passepartouts i inszych przed­
miotów i ozdób do fotografii; następnie Aparatów lotograficznycb, preparatów 
i potrzeb, w ogóle wszelkich do fotografowania odnoszących się przedmiotów 
po najtańszych cenach. Nowości  zawsze są w zapasie. Oprawy fotografij 
i obiazów każdej wielkości, wykonywają się jak najtaniej, również po­

wtórne zamówienia na fotografie najchętniej się przyjmuje. 
Zamiejscowe zamówienia za opłaconem nadesłaniem gotówki, lub za 

pobraniem należytości pocztą, wypełniają się najrzetelniej.

Galerye obrazów. Dzieła zbiorowe, Albumy i iiamy.

O B W I E S Z C Z E N I E .

Dzierżawa lab sprzedaż wsi.
Tabularna część „Wolszczyzna" w Fry- 

drychowicach przy Wadowicach, 170 mor­
gów obejmująca, między temi 40 mórg 
stawów, z budynkami, jest na kilkanaście 
lat do wydzierżawienia lub z wolnej ręki 
do sprzedania.

Wyjaśnień udziela p. Gustaw Krauss. 
kupiec w Wadowicach. (313-3)

Propinacja
w Bielance, Naprawie, Sieniawie 
i Skawie jest od l g0 Kwietnią b. 
r . pojedynczo lub razem do wy­

dzierżawienia.
Bliższa wiadomość u L właściciela Ska- 

wy przy Jordanowie._________ (214-3-)

Rada Zawiadowcza c. k. uprzywil. kolei galic. Karola Ludwika zamierza
oddać budowę dworca na stacyi Rzeszowskiej we­
dług obliczeń jednostkowych.

Dotyczący projekt, któren P. P . Offerenci do dnia 13  Lutego 
r. b. u podpisanej Dyrekcyi ruchu przejrzeć mogą, wykazuje potrzebną do 
tej budowy sumę 31,60-4 złp. 47 cent. w. a.

Ta budowa musi być tak prowadzoną, ażeby zaraz po ogłoszeniu przyję­
tej offerty zniesienie części istniejącego prowizorycznego budynku, i urządze­
nie drugiej części tegóż do wykonania służby ruchu podczas budowy natych­
miast rozpoczętćm było, sama zaś budowa nowego dworca musi być w ten 
sposób przeprowadzoną, ażeby ten budynek z dniem O S t a t n f e g O  F » Ź -
dziernika 1868 r. pod dachem stanał, piwnice zaś jako 
też parterowa część tego budynku wewnątrz tak dalece wykończone, ażeby do 
wykonania służby ruchu w tym samym terminie oddaną być mogła.

Do zupełnego wykończenia tej budowy przeznacza się jako termin nieodzo­
wny dzień 30 Czerwca 1869 r.

Pisemne, opieczętowane i marką 50  cent. ostęplowane 
dowę przyjmować będzie podpisana Dyrekcya na dniu
r. b. do godziny 12  przed południem.

Oferty muszą być zaopatrzone |w wadium 1600 Złr. 
w gotówce, albo w papierach giełdowych według kursu obliczonych, 
gnatach publicznych zakładów bankowych złożone być może.

Oferta ;nusi zawierać oświadczenie, czyli i jakie procenta oferent przy 
objęciu wskazanej budowy wraz z wszelkiemi potrzebnemi robotami ubocznemi 
od sumy, według przejrzanych cen jednostkowych obliczonej, —  opuścić za­
mierza.

W końcu m usi być w ofercie wyrażonem, że przedsiębiorca aż do ostate­
cznego rozstrzygnięcia względem oddania tej budowy od oferty nie cofnie się.

Przejrzenie projektów musi być stwierdzone własnoręcznym podpisem 
wszystkich dotyczących się tegoż alegatów.

Rada Zawiadowcza zastrzega sobie prawo poczynione wnioski odrzucić, 
w ogólności przy wyborze przedsiębiorcy nie wiązać się jedynie niskością ofe­

rowanej ceny.

Lwów dnia 27 Stycznia 1868 r.

D yrekcya ruchu c. k. uprz. galic. kolei K aro la  Ludwika.

offerty na tę bu-
13 Lutego

w. a. które 
albo

albo 
w asy-

K U N D M A C H U N G .

wei-

Der Yerwaltungs der k .  k, priv. galic. Carl Ludwig Babn beabsichtiget den
Hau des defiiiitiven AufnamsgebHudes am Stations-
platze im Rzeszów nach Einheitspreisen hintanzugeben.

Das betreffende Project, welches bis 13 Februar 1, J. zur Einsicht 
der P. T. Offerenten bei der unterzeichneten Betriebs direction bereit liegt, 
set das Erforderniss von 31.604 fl. 47 kr. ó. W. nach.

Der Bau muss derart betrieben werden, dass gleich nach Bekanntgabe der 
Bauerstehung, mit der Abtragung des bestehenden Provispriums und Adaptirung, 
des, fiir die Dauer der Her3tellung des Neubaues zur Ausiibung des Verkehrs- 
dienstes stehen bleibenden Theiles begonnen, und der Neubau in seiner ganzen 
Ausdehnung bis Ende October 1868 unter Dach gebracht, 
und die Keller so wie die ebenerdigen Localitaten zu diesem Termine von Innen 
im benutzbaren Stand fur den Verkehr iibergeben werden kónnen.

Fiir die ganzliche Vollendung des Neubaues wird ais nicht zu fibersehrei-
tender der 30 Juni 1869 festgesezt.

Die 8chriftlichen, versiegelten, und mit der Stern pelmarke von 50 kr. ver- 
sehenen Anbote zur Uibernahme dieses Baues, werden bei der unterzeichneten 
Betriebs Direction am 1 5 te n  Februar 1868 bis 12  IJlir Rit- 
tagS entgegengenommen.

Diese Anbothe miissen mit einem Vadium von 1.600 fl. o. W. belegt 
sein, welches sowohl im Baaren oder in bórsenfahigen Papieren nach dem Ta- 
geskurse berechnet, als auch in einem Erlagscheine eines óffentlichen Bank-In- 
stitutes geleistet werden kann.

Der Anboth muss die Erklarung enthalten, ob, und urn welchen Perzen- 
tennachlass von der nach den eingesehenen Einheitspreisen berechneten Bau 
rechnungssumme der Offerent geneigt ist, den in Rede stehenden Neubau sammt 
nebenarbeiten zu iibernehmen.

Es muss dieser Erklarung auch beigesezt werden, dass der Anbothsteller 
bis zu dem Zeitpunkte, an welchem die Entscheidung fiber die Annahme des 
Offertes bekannt gegeben werden wird, im Worte bleibt.

Die Einsichtsname des Projektes ist durch die Unterfertigun" sammtlichen 
Beilagen desselben zu bestattigen. Der Verwaltungsrath behalf sich vor, die ge- 
machten Antrage zurfickzuweisen, und wird sich fiberhaupt bei der allerfalligen 
Wahl des Unternehmers von der Ziffer des Anbothes allein, nicht bestimmen lassen

Lemberg am 27 Janner 1868. (258-i-3)T
Betriebs-Direction der k. k. priv. galic. Carl Ludwig Bahts.

Do Handlu Norymberskiego 
i Galanteryjnego J. JAHNA  

w Krakowie,
naprzeciw kościoła Sw. Wojciecha nad­

szedł świeży transport,

MAilOM
różnego gatunku 

które poleca szanownćj publiczności, 
nadmienia, że cenniki znajdują się również 
w Tarnowie w Handlu J. Wielogórskiego.

(277-t-3)T

Biuro umieszczeń
Justyny Jędrzejewskiej

w Krakowie,
przy ulicy ś. Krzyża L. 419, 

zawiadamia osoby interesowane, iż są do 
umieszczenia

Guwernerowie, Guwernant­
ki i Bony,

narodowości polskiej, francuskiej
i niemieckiej. ( m 3- 9 -)T

Skład Sćra
Karniowskiego

znajduje się w Handlu

Adama Kr
i sprzedaje takowy w kręgach i 

cegiełkach
po cenie fabrycznej.

Zamiejscowe obstalunki uskuteczniają 
się jak najspieszniej. (l97-2-3)T

w  J a s z c z u  i
poczta Jasło,

Znany O g i e r  
lbrahim

po Hartneitstein stanowić będzie o d  1  
Ularea po 100 złr. w. a. od klaczy 

i 5 zfr. na służbę stajenną.
(221-3-3)T

PASTYLKI
UŁATWIAJĄCE TRAWIENIE
Iz MLECZANU S O D Y  I MAGNEZYll
RBURINduBUTSSON

aptekarza, Laureata akadamii cesarskie 
medycznej w P a r y ż u .

Wyborny ten środek przepisywanym 
est przez najznakomitszych lekarzy Fran- 
cyi, przeciw rozstrojeniu funkcyi trawienia 
żołądka i kiszek, jak np. w bólach żołąd­
ka, w zapaleniu kiszek, w trawieniach dłu­
gich, trudnych lub bolesnych, w odbijaniach, 
w odęciach żołądka i kiszek, w womitach 
następujących po jedzeniu, w braku apety­
tu, w opadaniu z ciała, w żółtaczce i w cho­
robach wątroby i krzyża. (»3-6-2S)T

Znajdują się.’ w Krakowie w aptece p. 
Brunona Miczyńskiego i w aptece „pod 
Barankiem" pana Redyka — we Lwowie 
wa ptekach pp. Piotra Mikolasza; Berlim 
nera i Zygmunta Ruckera — w Brodach 
w aptece pana Franzosa — w Warszawie 
w Składzie materyałów aptecznych pana 
Mrozowskiego i p. Gallego — w Wilnie 
w aptece p. Chrościckiego — w Kijowie 
w aptece p. Neeze i Marcińczyka — w Po­
znania w aptekach pp, Monkiewicza i El­
snera— w Wiedniu w Składach materya­
łów aptecznych pp. Raabe i Roder.
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Kurs papierów i p ien im y-

K r a b ó w  3 lutego. 
Sreb. poi. st. za lOOzł-

żądają płacą

109 101
— nowe obr. „ 114 111

Listy zast. poi. bez k. 
Banknoty poi. 100 złr.

70
403

68
495

Ruble ros. za 100 rer. 166 163
Talary prs. za 100 tal. 178 174
Bankn. pr. za 160 złr. 85‘ st,;
Srebro nowe austr. . 119 117
Dukat ważny . . . 5 75 5 60
Napoleon d’or . - - . 9 65 9 45
Pórimperyały rosyjs. 3 85 9 65
Listy galic. nowe z k. 79’ 78

„ „ stare „ 83) 82
Oblig. indem. „ 06’ 64 \
Ak. k. g. bez k. i dyw. 
„ L. Cz. z całą wpł.

303 198
173 1C7

Listy banku hipot. 95 94
Wiedeń 1 lutego.
5} Metaliki na w. a. 54 15 54 —
„ Pożyczka naród. 66 15 65 —
. Metaliki na m. k. 67 - 56 85
,  Obi. ind. niż. A ust. 89 50 88 50
„ „ czeskie. 92 - 91 50
n n węgierek. 70 60 69 90
.  ,  chor. i b. 70 — 69 —

5jj Obi, ind. galicyjs. 
,  buków. 

„ „ siedmg.
Pożyczka głod. gal.

Listy zastawne.
5$ Bankn nar. losow. 
4jj Galicyjskie . . 
5}g Węgierek, los. 
5g Boden Cr. austr. 
Pożyczki loteryjne. 
Losy poż. z r. 1839

,  .  1854
,  ,  I860

L 1864Como-Kente.
Kredytowe . 
żegl. par. na D. 
Ks. Esterhazy 
Księcia Salm.

„ Palfy. 
ks. Klary . . 
hr. St. Genois 
miasta Bady 
ks. Windischg. 
hr. Waldstein. 
hr. Keglevich. 
Rndolfa . .

żądają płacą

65 64 25
65 50 ; 64 50
65 50 65 -

99 75 99 25

98 _ 97 80
79 __ 78 —

91 50 91 25
103 — 102 —

160 50 159 59
76 25 75 75
93 50 93 —

79 50 79 30
19 — 18 —

130 — 129 50
97 — 95 —

130 — — —

30 25 29 75
25 25 24 75
29 50 39 —

26 50 26 __

26 — 35 __

18 — 17 50
19 50 19 —

15 — 14 50
14 50 14 —

Akc. bank. i  prztm. 
Banka naród, austr. 
Zakłada kredytów. 
Żeglugi par.na Dunaju 
Kolei półn. Ferdynan. 

„ rządowej fr.-a.
,  zachodniej c. EL 
„ Pardnbickiej . 
ją południowej •
,  Galioyjskiej .
„ Czemiow. . . 

Oolig.pierwszeństw. 
Kol. Ces. Elż. 5“ za
-  — — loOfLk.m. 
„ (sr.pr). 100 fl. w. a. 
.  (Emu. 1863) „ ,  „ 

Kol. Rząd. Sfc 500 ff. 
.  „ _ Emis 1867 ,  

Kol. połud. St. 600 fr. 
„ Bony 6« 1675-1876. 

Kol.pół.C.F.100fl.k.m. 
,  „ „ za 100 fl. w. a.

KoF-Głog.M UX»S km. 
Kol. zachód. Cżes. za 
300fl.a.w. sr.100 fl.w. a. 
Kol. połnd-pół-niem:
-  6j -  za 100 fl.
-  — w srebrze „

plącą iądąją plącą żądają 
1 76

płacą 
1 75)Kol.GaLK.L.300 fl.w.a Pruskie bilety kas..

674
187 20

673 -
187 —

w srebrze 5f za 100 
Kol.Gal.K.L. Emis. II

94 75 
89 75

94 26
89 35 Ł w ń w  30 stycznia.

483 - 487 - Kol. Lw. Cz.po 300 fl. Dukat holenderski . — —
1730 1717 — (w sr. 5“ zafl. 100.) 

„ » » Emisya 1867. 
„ Grac-Kófl. za 150 fl.

80 75 80 50 „ cesarsai. . . 5 76 5 73
245 80 345 60 84 50 84 - Półimperyał rosyjski 10 2 9 92
140 50 140

73 50
Rubel srebr. rosyjski 1 88 1 86

135 60 135 — — (wsr.4)jzafl. 100 74 60 » Pap- r> 1 66 1 65)
165 35 164 75 Kol. 1. Sied. fl. 200 a. w. 83 - 81 50 Talar pruski. . . . 1 77 1 76
200 25 199 75 f, półn. czes. po 300 fl.

90 —
Listy gal. b. kup. w. a. 79 — 78 70

171 25 170 75 a. w.wsr.po5» za 100, 
Tow.Zegl. par. naDu: 
— — za fl. 100 m.k.

89 — » m- h- 82 90 83 60
Listy zast. banka hip. 94 — 93 85j

97 — 95 — Obligi indem. b. kup. 
5» Pożyczka naród.

64 35 64 5
101 — 100 50 Austr. Loyd fl.lOCim.k. 95 — 83 — _ _ ’
88 25 87 75 Kol. Czes. po 300 fl. Akc. kol. gal. b. knp. 300 75 199 T5
86 25 85 76 — (w sr. 6jfzal00fl.) 92 50 91 50 n n lwow.- czer. 

Akcye banka hip. gal.
170 50 169 50

123 — 
118 --
99 25

122 60 
117 50 
98 75

Waluty. 
Cesara, korony. .' . 

„ dukat na wagę
16 40
5 73

16 38 
6 71

73 — 73 50

lYarsz. 1 lutego.
210 50 310 — „ — obrąezk. 

Złoto al marco . .
5 73 5 71 Listy zast. 1 ser. rub. 80 57 80 25

91 50 91 — 5 70 5 69 Z ser. „ 68 83 68 33
88 75 88 26 Napoleondoiy . . . 9 55 9 54 kupon „ ') ------ -  43)

104 50 104 — Fryderyki............... 9 98 9 93 Listy likwidac. » 59 17 58 83
7* ~ 74 — Luidory (niemieckie) 9 75 9 68 kupon „ — — — 67 J

Suweryny angielskie 
Imperyały rosyjskie

12 —’ 11 9 Pożyczka r. 1865 „ 116 75 116 33
88 50 88 — 9 90 9 85 r. 1866 „ 116 75 116 33

Srebro . . . . . . 118 -- 117 50 Kolej warsz. wied. „ 63 — 61 50
78 60 78 — Srebro, kupony . . 118 - 117 50 „ warsz. byd. „ 64 67 53 67
89 — 88 50 Talary związkowe . 1 77 1 76 .  wares, teresp. 80 50 80 —

Pociągi osobowe na kolejach żelaznych 
od lOgo Czerwca r. b.

O d c h o d z ą :
z Krakowa do Wiednia, Wrocławia 7-10 rano;' 3.30 po 

południu — do Warszawy i Wrocławia o godz. 
8 rano — do Lwowa 10.30 r. no; 8.30 wieczór— 
do Wieliczki 11 rano. 

z Wiednia do Krakowa 7.15 rano; 8.30 wieczór: 
z Gfranicy do Szczakowy ó godzinie 11.37 przed połu 

dniem; 3.5 po połndnin, 
z Szczakowy do Krakowa *.51 po południu; 
ze Lwowa do Krakowa 6.10 rano; 6.30 wieczór; 
z Przemyśla do Krakowa 9 rano. 
z Wieliczki do Krakowa 5.40 wieczór, 
z Mysłowic do Krakowa 1 po południa.

Przychodzą:
do Krakowa z Wiednia 9.45 rano: 7.46 wieczór.—z Wro 

clawia o godzinie 9.46 ranó — z Wrocławia 
Warszawy, Mysłowic i Szczakowy 5.21 wieczór 
ze Lwowa 3.51 popołudniu; 6.11 rano— z Wie­
liczki 6.16 wieozó*; 

do namyśla z Krakowa 4.43 po południu; 
do Lwowa z Krakowa 8.39 rano; 8.36 wieczór, 
do Wiednia z Krakowa 6.1» rano, 7.37 wieczór.

Cxoionkami Drukarni _ CZASU “ W. Kirchmayera. Riądzca Drukarni, Seweryn Dobrzański.


